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Taniej-szybciej-latwiej
Budownictwo wielkopłytowe w r- 1965

Nowoczesne budownictwo z wielkowymiarowych ele­
mentów prefabrykowanych zyskuje sobie prawo obywa­
telstwa. Już obecnie montujemy z wielkich płyt i blokow 
blisko 100 tys. izb mieszkalnych rocznie (w br. wybuduje
my ogółem 370 tys. izb), a w ciągu 2 następnych lat 
stawimy z prefabrykatów budynki o 400 tys. izb.

po-

Przy wznoszeniu bloku z 
cegły zatrudnia się 70 — 80 
robotników, natomiast na bu- 
dowie wielkopłytowej — 8 —- 
10. Prefabrykacja pozwoli też 
znacznie ograniczyć roboty 
wykończeniowe; poszczególne 
elementy będą niemal całko­
wicie wykańczane w wytwór­

naniach prefabrykatów,
nlacu budowv pozostanie tyl­
ko ich montaż. Dotyczy to 

instalacji sanitar-głównie 
nych.

Oblicza się, że zastosowa-
nie na szeroką skalę metod 
uprzemysłowionych już w br. 
przyniesie budownictwu o-
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Delegacja KPZR 
w Bukareszcie

Do Bukaresztu przybyła dele­
gacja pracowników partyjnych 
KPZR z członkiem Prezydium KC 
KPZR, I sekretarzem KC KP U- 
krainy, N. W. Podgórnym.

Plenum KC WSPR
23 maja odbyło się plenarne po­

siedzenie KC Węgierskiej Socja­
listycznej Partii Robotniczej. Po­
siedzeniu przewodniczył I sekre­
tarz KC WSPR, Janos Kadar.

O 10 procent więcej
W Wiedniu podpisano między 

Polską a Austrią protokół do pię 
cioletniej umowy handlowej z 
roku 1982. Wartość globalna obro 
tów wzrasta o 10 proc, i wynieść 
ma około 70 min. dolarów.

Sztuka bułgarska
W Warszawie otwarto wystawę 

pn. „Sztuka na ziemi bułgarskiej 
od czasów starożytnych do na­
szych dni”. Ekspozycja obejmuje 
ponad 300 dzieł z zakresu rzeźby, 
malarstwa i zdobnictwa.

Wojaże „Mazowsza”
W niedzielę Zespół Pieśni i Tań 

ca „Mazowsze” wyjeżdża na tour­
nee do Belgii, Szwajcarii i Włoch. 
Nasi artyści dadzą ogółem w cią­
gu miesiąca 23 koncerty.

Dla inżynierów
Wydział mechaniczny, energe­

tyki i lotnictwa Politechniki War 
szawskiej uruchamia od 1. 10. 1963 
roku kurs magisterski energetyki 
Przemysłowej dla pracujących. 
Na kurs mogą być przyjmowani 
'nżynierowie mechanicy 1 stop- 
nia, posiadający przynajmniej 
dwuletnią praktykę.

Wspólna kontrola
Od dn. 31 bm. kontrola granicz­

na i celna na granicy polsko- 
czechosłowackiej będzie przepro­
wadzana wspólnie przez przedsta­
wicieli odpowiednich organów obu 
krajów.

200 lekcji szkolnych
Ok. 200 lekcji telewizyjnych przy 

gotowuje polska Tv w nowym 
r°ku szkolnym 1963,64. Obecnie 
Ponad 4 tys. szkół korzysta z tycn 
Programów.

Japoński statek atomowy
W jednej ze stoczni japońskich 

OzP°cŹną się 1 lipca br. prace 
Ptzy budowie statku handlowego 
o napędzie atomowym. Japonia 

^dzie więc czwartym na świecie 
krajem, po ZSRR, USA i NRF, 

°ry zbuduje tego typu statek.

W Międzyzdrojach + 25
Niezwykle piękna pogoda pa- 

-Je na Pomorzu zachodnim: w 
^UŻ ° god7- 10 zanotowano 

PI ■ ^zyzdrojach 25 stopni C.
Są oblegane przez wczaso­

wiczów.

szczędność 26 min. godzin 
boczych. ponad 30 tys.

ro­
to n

stali i znacznej ilości drew­
na. (PAP)

O czym często zapominają rady narodowe

Z usługami - nadal nie najlepiej
Trzy lala po uchwale Rady Ministrów

Mijają trzy lata od podjęcia uchwały Rady Ministrów w 
sprawie rozwoju usług dla ludności w bieżącym 5-leciu. Oto 
co mówi przewodniczący Komitetu Drobnej Wytwórczości — 
Włodzimierz Lechowicz o dotychczasowych wynikach dzia­
łania uchwały i perspektywach dalszego rozwoju usług.

O ile w 1960 r. placówki u- 
społecznione świadczyły usłu­
gi dla ludności na łączną su­
mę 3 mld. zł; to w 1962 r. już 
na 4,1 mld zł. W tym samym 
czasie liczba zakładów usługo 
wych zwiększyła się z 32 400

Pllabazplaeznij, ty-lrŁ

Flirt USA — NRF, rosnące i 
krzepnące „braterstwo broni i in­
teresów" — niepokoi nie tylko 
kraje obozu socjalistycznego, 
przeciwko którym „przyjaźń" ta 
jest przede wszystkim wymierzo­
na, ale i wiele innych państw. 
Kilka dni temu np. prezydent 
NRF Luebke odwiedził obóz 
wojsk amerykańskich w NRF 
niedaleko Hanau, zapoznając się 
z nowymi rodzajami uzbrojenia. 
Charakterystyczne, że w czasie 
tej inspekcji oprowadzali go 
dwaj generałowie amerykańscy 
uczestnicy walk z Niemcami hi­
tlerowskimi... Na zdjęciu: Luebke 
w otoczeniu generałów amery­
kańskich ogląda nowe wyposa­
żenie amerykańskich oddziałów 

w Europie.
Fot. — CAF

4 miliardy złotych 
na inwestycje w szkołach

Ponad 4 mld. zł wynoszą na 
kłady aa tegoroczne inwesty­
cje resortu oświaty.

Przewiduje się, że szkolnie 
two podstawowe uzyska w br. 
592 nowe budynki z liczbą po­
nad 4500 izb lekcyjnych, w 
tym 210 szkół pomników 1000- 
lecia (175 oddanych zostanie 
do użytku w miastach, resz­
ta zaś na wsi).

Szkolnictwo średnie ogólno­
kształcące wzbogaci się o 22 no 
we budynki z 389 izbami lek­
cyjnymi i pracowniami,

ZMS kontynuatorem 
tradycji ZWM

W sali Izby Rzemieślniczej 
w Poznaniu odbyło się wczoraj 
uroczyste zakończenie obcho­
dów XX rocznicy powstania 
ZWM w dzielnicy Stare Mia­
sto. Do licznie zebranej mło­
dzieży, nauczycieli i byłych 
działaczy Związku Walki Mło­
dych przemówił I sekretarz 
KD PZPR J. Mroczek, doko­
nując oceny obchodów na Sta­
rym Mieście. Ideowe tradycje 
ZWM, umiejętnie przekazane 
szerokim rzeszom młodzieży 
przez organizacje ZMS-owskie 
Starego Miasta sprawiły, że 
do ZMS ostatnio wstąpiło kil­
kaset nowych członków. Mło­
dzież wzięła też masowy u- 
dział w pracach społecznych,

W poczuciu dobrze spełnio­
nego obowiązku spędzili dzia­
łacze ZMS-u miły wieczór, pe­
łen wzajemnej wymiany myśli 
i nowych projektów organiza­
cyjnych. W drugiej części uro­
czystości spontanicznie okla­
skiwano udane występy człon­
ków ZMS-owskiego zespołu 
młodzieżowego Operetki Po­
znańskiej. (az) 

do 56.700. Najżywiej działal­
ność usługową rozwinęła uspo 
łeczńióna drobna wytwórczość, 
a zwłaszcza spółdzielczość pra 
cy. Rzemiosło indywidualne, 
przestawiając się stopniowo, 
chociaż nie bez trudności, z

Prores o Kradzież 1,4 min, zł

Oskarżona... podejrzewa
41-letnia Marianna Czyżakowa, długoletnia kierowniczka 

sklepu MHD „Krystyna” (w Poznaniu przy ul. Fredry), zara­
biająca ponad 2 tys. zł (mąż około 6 tys. zł) zasiadła wczoraj 
na ławie oskarżonych Sądu Wojewódzkiego w Poznaniu pod 
zarzutem przywłaszczenia 1,4 min zł. Proces toczy się w try 
bie doraźnym.

Akt oskarżenia stwierdza, że 
przestępstwo było dokonywa­
ne w latach 1956—1962; przv 
czym Czyżakowa niszczyła pa­
ragony i kontrolki, sporządza­
ne przez ekspedientki i w od­
powiedni sposób preparował? 
inne.

— To nie prawda! — stwierdziła 
wczoraj oskarżona — Nie przywła 
szczyłam sobie ani grosza. W dal­
szych wyjaśnieniach podała, że w 
r. 1959 rcbiąc „cichą inwenturę” 
(we własnym zakresie), ujawniła 
kilkadziesiąt tysięcy manka. Na­
stępne „ciche” remanenty wska­
zywały, że niedobór rośnie.

Dlaczego inwentury organizowa 
ne przez dyrekcję nie ujawniły 
manka? — Bo były przeprowa-

POGODA
Zachmurzenie umiarkowane i 

niewielkie, w godzinach popołu­
dniowych lokalne, przelotne opa­
dy i burze, głównie na południu 
i w dzielnicach zachodnich. Tern 
peratura maksymalna od 18 st. na 
zachodzie do 26 st. na wscnodzie.

P0d.y1l0a.nla komunikatu, uf ITlo&kufla

N. Chruszczów I F. Castro w 
Wielkim Pałacu Kremlowskim po 
podpisaniu wspólnego komuni­

katu.

Omówienie komunikału zi 
mieszczamy na str. 2.

CAF — radiofoto

produkcji na usługi dla ludno­
ści, zwiększyło ich wartość o 
ponad 10 proc.

Mimo wszystko, obecny roz 
wój nie nadąża jeszcze za po­
trzebami. Jakość wykonywa­
nych napraw jest częstokroć 
niedostateczna, a ceny — sto­
sunkowo wysokie.

W ciągu ostatnich dwóch lat 
przekazano na cele usług za­
ledwie 56 proc, powierzchni Ig 
kali przewidzianej na ten o- 

1 kres; świadczy to, że władze te 
renowe nie przykładają w wie 
lu przypadkach dostatecznej 
wagi do tych spraw. Prezydia 
rad narodowych nie w pełni 
także i nie zawsze przestrzega 
ją obowiązku udzielania odpo­
wiednich ulg jednostkom, roz­
wijającym działalność usługo­
wą. Dotyczy to m. in. stosunk i 
do rzemiosła indywidualnego 
które ma w tej dziedzinie po. 
ważną rolę do spełnienia, 
szczególnie w mniejszych o- 
środkach. (PAP)

Jemen przystąpi do ZRA
Prezydent Jemenu, Sallal, 

oświadczył, że jego kraj 
przystąpi wkrótce do Zjedno­
czonej Republiki Arabskiej — 
proklamowanej z udziałem E- 
giptu, Iraku i Syrii. Delega­
cja Jemenu uda się w tym 
celu do Kairu. Bagdadu i Da­
maszku. (PAP)

dzane bardzo szybko i niedokład 
nie — powiedziała oskarżona. — O 
ich terminach nikt mnie nie infor 
mował, ale wiedziałam, że odby­
wają się co trzy miesiące, zawsze 
w soboty i niedziele.

„Ciche” inwentury póąwoliły 
Czyżakowej zorientować się w wy 
sokości niedoborów i potem, pod 
czas inwentur kontrolnych, odpo­
wiednio dyktować komisji więk 
sze ilości towarów od znajdują­
cych się w sklepie tak, aby nie wy 
skoczyło manko.

Oskarżona przyznaje. więc, że w 
„Krystynie” był niedobór. Czym 
go tłumaczy? Podejrzewa konwo 
jentów, ekspedientki i klientelę 
o dokonywanie kradzieży. O sprze 
dawczyniach Czyżakowa mówi: 
„za rękę nikogo nie złapałam, ale 
nie miałam do nich zaufania”. Po 
nadto oskarżona wyjaśniła, że 
przed kilkoma laty ktoś dokonał 
podkopu pod sklep. Wprawdzie o- 
twór wiodący do sklepu był tak 
mały, że dorosły człowiek by się 
nie przecisnął, ale — zdaniem o- 
skarżenej — mogło wejść dziecko. 
Jednakże Czyżakowa — jak sama 
zeznała — po tym incydencie nie 
domagała się przeprowadzenia in 
wentury. (ak)

„Kosmos 18” 
krąży po orbicie

Agencja TASS donosi, że w 
dniu 24 maja br. wystrzelony 
został w Związku Radzieckim 
kolejny sztuczny satelita Zie­
mi „Kosmos 18”.

Na pokładzie sztucznego sa­
telity zainstalowano aparatu­
rę naukową, przeznaczoną do 
badania przestrzeni kosmicz­
nej.

„Kosmos 18” okrąża Ziemię 
W ciągu 89,44 minuty. Maksy­
malna odległość satelity od 
Ziemi (apogeum) wynosi 301 
km, zaś minimalna (perige- 
um) — 209 km.

Oprócz aparatury radiowej 
sztuczny satelita jest wyposa 
żony w radiową stację na­
dawczą. pracującą na często­
tliwości 19,996 megaherca. Ca 
ła aparatura i wszystkie urzą 
dzenia sztucznego satelity pra

(PAP)cują normalnie.
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W Magdeburgu - bez zmian
Dzisiaj ostatni etap w XVI WP

Kolarze zbliżają się do Berlina, mety tegorocznego XVI 
Wyścigu Pokoju. Wczorajszy przedostatni już etap, z pe­
chowego dla nas Erfurtu do Magdeburga liczył 215 kilome­
trów. Tym razem najszybszym był kolarz belgijski Yerhae-
gen. Wyprzedził on Amplera (NRD), 
Timmermana (Belgia), Olizarenkę 
(Włochy) i Kudrę (Polska).
Etap z Erfurtu do Magde­

burga rozpoczął się bardzo dla 
nas nieszczęśliwie. Juz na 
pierwszym kilometrze — kra­
ksa. Wśród 7 kolarzy znalazł 
się Polak Chtiej. który, nie­
stety, był najbardziej potur­
bowany i na polecenie leka­
rzy polskiej ekipy, odwieziony 
został do szpitala w Erfurcie. 
Stan Chtieja jest jednak do­
bry i nasz kolarz czuje się już 
lepiej.

Tak więc na trasie pozostało już 
tylko czterech Polaków: Forhal- 
czyk, Gawliczek, Zieliński i Kh- 
dra. Na ich barki spadł obowią­
zek reprezentowania naszych 
barw w ostatnich etapach.

Na 61 km wczorajszego etapu 
czekała na kolarzy górska premia. 
I tutaj, podobnie jak na rzeszow 
skim etapie, najlepszym okazał 
się Gawliczek. 12-kilometrowy 
podjazd (wiele zakrętów i serpen­
tyn) był bardzo ciężką próbą dla 
kolarzy. Jednak Polak wygrał bez 
apelacyjnie, wyprzedzając o kil­
kanaście metrów Anglika Coiesa 
i Belga Vyncke. Górska premia 
wprowadziła nieco zmian w ukła­
dzie kolumny. Wielki peleton 
pękł na kilka grup, a słabsi ko­
larze zostali daleko w tyle.

Pierwszy lotny finisz na 97 kilo­
metrze w miejscowości Sanger- 
hausen wygrał najaktywniejszy 
kolarz tegorocznego wyścigu, 
Belg Haeseldonck. Drugi był 
Grassi (Włochy) a trzeci zwycięz­
ca XIII etapu I.ebiediew (ZSRR). 
Parę kilometrów dalej, wskutek

Diisiaj finał

j „Głosu Wielkopolskiego" 
na stadionie Energetyka przy Al. Reymonta 

Początek o f@oo

Uroczysta akademia 
w XVIII rocznicą KBW 

Święto Korpusu Bezpieczeń­
stwa Wewnętrznego z okazji 
XVIII-lecia jego istnienia za­
inaugurowała wczoraj w Po­
znaniu uroczysta akademia. 
Na uroczystość, która odbyła 
się w sali kina Wojskowego, 
przybyli m. in. sekretarz KW 
PZPR S. Olszowski, sekretarz 
KM PZPR Al. Anholcer, za­
stępca przewodniczącego Pr. 
WRN J. Gawrysiak, wicekon- 
śul ZSRR w Poznaniu J. Pogo- 
din oraz przedstawiciel Armii 
Radzieckiej, płk. P. Dionin.

Do zebranych oficerów, pod­
oficerów, żołnierzy i ich ro­
dzin przemówił dowódca Wiel­
kopolskiej Jednostki KBW w 
Poznaniu. Wskazał na chlubne 
tradycje jednostek KBW zna­
czone krwią żołnierską w wal­
ce z okupantem hitlerowskim 
i z bandami kontrrewolucji.

Dzisiaj jednostki KBW nio­
są pomoc społeczeństwu w 
chwilach klęsk żywiołowych — 
powodzi, pożarów, śnieżycy i 
mrozów. Pogłębia się stale 
więź żołnierzy ze społeczeń­
stwem.

W godżinach wieczornych na 
dziedzińcu koszarowym — od­
był się przy blasku pochodni 
— apel poległych. (Ij)

Głos Polski 
w dyskusji genewskiej 
Posiedzenie Komitetu T8 

Państw w Genewie wypełniła 
dyskusja nad częściowymi 
środkami rozbrojeniowymi. De 
legat Polski Mieczysław Blu- 
sztajn omówił polską inicjaty­
wę utworzenia strefy bezato­
mowej i ograniczonych zbro­
jeń w środkowej Europie oraz 
poparł radziecki projekt dez- 
atomizacji strefy Morza Śród­
ziemnego. (PAP)

Bobekowa (Bułgaria), 
(ZSRR), Taglianiego

słabego tempa czołówki, przodu­
jące grupy połączyły się i ponow 
nie ponad 60 zawodników prowa­
dziło wyścig.

Na mecie następnego lotnego fi­
niszu w Heffstedt (137 km) do 
przodu, jak zwykle, wyskoczył 
Haeseldonck. Za nim ruszyli dru­
gi Belg Vyncke i Francuz Carton. 
Na finiszu najszybszy był Carton 
przed Haeseldonckiem i Vyncke.

Belgowie, Niemcy i Kolarze 
Związku Radzieckiego pilnowali 
się nawzajem bardzo starannie. 
Polacy jechali raczej defensyw­
nie, trzymając się w środku gru­
py. Na 40 km przed metą uciekło 
do przodu sześciu zawodników: 
Timmerman i Vyncke (Belgia), 
Olizarenko i Czerepowicz (ZSRR) 
oraz dwaj Niemcy Appler i Amp- 
ler. W pogoń za tą szóstką ru­
szyło 20 zawodników, wśród nich 
tylko jeden Polak Kudra. Wydaje 
się, że XXII etap mocno nadszarp­
nął siły naszych zawodników i 
chyba do końca wyścigu nie będą 
oni już mieli wiele do powiedze­
nia. Na ulicach Magdeburga do 
czołówki doskoczyli Bułgar Bo- 
bekow i Włoch Andreoii. Na sta­
dion jako pierwsi wpadli Appler 
i Włoch Andreoii, ale tuż przed 
metą obaj wywrócili się i stracili 
szansę na zwycięstwo. Skorzystał 
z tego Yerhaegen, który został 
zwycięzcą XIV etapu.

Oficjalne wyniki — na str. Z. 
Nasz punkt informacyjny czynny 
będzie dziś w godz. 13—18. Jego 
numer:

654-88



Wspólne oświadczenie 
radziecko - kubańskie

1 obrad w Addis Amebie

Opublikowane przez agencję TASS wspólne oświadczenie 
radziecko-kubańskie stwierdza na wstępie, iż w dniach od 
27 kwietnia do 24 maja 1963 r. w ZSRR przebywał z przy­
jacielską wizytą premier Fidel Castro. W czasie pobytu od­
były się spotkania i rozmowy między N. S. Cbruszczowem 
a F. Castro, których przedmiotem było dalsze umocnienie 
i rozwój braterskiej przyjaźni i współpracy między ZSRR 
i Republiką Kubańską oraz zagadnienia międzynarodowe i 
aktualne problemy międzynarodowego ruchu robotniczego. 
Rozmowy wykazały jedność poglądów obu stron we wszyst-
kich omawianych sprawach.
Wspólny komunikat podkre­

śla, że utworzenie pierwszego 
państwa socjalistycznego w 
Ameryce stanowiło wydarze­
nie wielkiej wagi we współ­
czesnych dziejach. Reakcyjne 
koła USA od pierwszych dni 
istnienia rewolucyjnej Kuby 
robią wszystko, by zniszczyć 
zdobycze narodu kubańskiego, 
lecz miłująca pokój Kuba na­
wet nie drgnęła ani w obliczu 
szantażu politycznego i presji 
ekonomicznej, ani w obliczu 
bezpośredniej zbrojnej inter­
wencji. Rewolucyjna Kuba wy
soko dzierżyła sztandar 
body i niezawisłości w 
nych dniach kryzysu w 
fie Morza Karaibskiego,

SW0- 
groź- 
stre- 

kiedy
to agresywne posunięcia Sta­
nów Zjednoczonych spowodo­
wały kryzys międzynarodowy, 
który postawił świat na kra­
wędzi wojny rakietowo-nukie- 
arnej. Nieugięte stanowisko 
ZSRR i innych państw socjali­
stycznych w sprawie obrony 
rewolucyjnej Kuby, wykazane 
przez odpowiedzialnych mę­
żów stanu Związku Radziec­
kiego i Kuby, opanowanie i 
trzeźwa ocena sytuacji, popar-

dzieli bratniemu narodowi ku­
bańskiemu pomocy wszystkimi 
stojącymi do jego dyspozycji 
środkami.

W części poświęconej wza­
jemnym stosunkom gospodar­
czym i handlowym obie strony 
wyraziły zadowolenie, że ich 
współpraca gospodarcza na­
biera coraz bardziej wszech­
stronnego charakteru. W toku 
rozmów osiągnięte zostało po­
rozumienie w sprawie kroków 
zmierzających do dalszego roz 
woju kontaktów gospodar­
czych, naukowych i kultural­
nych między ZSRR a Republi­
ką Kuby. Kierując się dąże­
niem do umocnienia gospodar­
ki kubańskiej i uwzględniając 
fakt, iż ceny cukru na rynku 
światowym ostatnio poważnie 
wzrosły, rząd radziecki z włas­
nej inicjatywy zaproponował, 
aby zmienić istniejącą umowę 
i podnieść do poziomu cen 
światowych cenę zakupionego 
w roku 1963 kubańskiego cu-

W swej polityce obie partie 
wychodzą z założenia, iż głów­
ną treścią epoki, w której ży- 
jemy, jest proces przechodze­
nia od kapitalizmu do socja­
lizmu. Proces ten w swej isto­
cie wspólny dla wszystkich 
krajów, przebiega jednak w 
różny sposób i przybiera roz­
maite formy w zależności od 
narodowych warunków i wła­
ściwości tego lub innego kraju. 
KPZR i ZPRS uważają, że 
sprawę pokojowej czy też nie­
pokojowej drogi do socjalizmu 
w tym lub innym kraju będą 
rozwiązywały same walczące 
narody, w zależności od kon­
kretnego układu sił klasowych 
i od stopnia oporu klas wyzy­
skujących.

W warunkach podziału świa­
ta na dwa systemy, jedynie 
słuszną koncepcją jest leni­
nowska zasada pokojowego 
współistnienia państw o róż­
nych ustrojach społecznych.

Zasada ta sprzyja narodo­
wo- wyzwoleń cze j. anty impe­
rialistycznej walce narodów. 
Przykładem tego jest Kuba. 
Właśnie w atmosferze poko­
jowego współistnienia, naro­
dy ponad 40 krajów zdobyły 
wolność. Konsekwentne pro­
wadzenie przez kraje socjah-

Karta Afrykańska 
i wspólny rynek
Korespondent AFP donosi 

z Addis Abeby, że ministro­
wie spraw zagranicznych 
przyjęli projekt Karty Afry­
kańskiej, zaaprobowali utwo­
rzenie Afrykańskiego Banku 
Rozwoju Gospodarczego oraz 
w zasadzie przyjęli sugestię 
wspólnego rynku Afryki.

Prezydent Nkrumah wezwał u- 
czestników konferencji, by uchwa 
liii rezolucję o ogłoszeniu Afryki 
strefą bezatomową oraz o likwi­
dacji wszystkich obcych baz woj­
skowych na obszarze Afryki i o 
anulowaniu wszystkich paktów’ i 
układów militarnych.

Burzą oklasków przyjęta sala 
słowa Ben Belli, który zapowia­
da, że ..10 tys. ochotnikó-w algier-
skich gotowych jest każdej
chwili stanąć z bronią w ręku u 
boku narodów afrykańskich”.

Sem narium dziennikarzy
Zarząd Poznańskiego Od­

działu Stowarzyszenia Dzien­
nikarzy Polskich gości grupę 
redaktorów depeszowych, re­
prezentujących poszczególne 
dzienniki. Biorą oni udział w 
dwudniowym seminarium po-
święconemu zagadnieniom

cie udzielone Kubie z a po-
biegło wojnie termojądrowej. 
Ale chociaż bezpośrednia groź­
ba agresji została usunięta, 
napięcie w strefie Morza Ka­
raibskiego wciąż jeszcze ist­
nieje. Unormowanie sytuacji 
można by osiągnąć na podsta­
wie wprowadzenia w życie 5 
punktów, wysuniętych przez 
premiera Castro. Rząd radziec­
ki z całym zdecydowaniem po­
piera te zasady.

Strona kubańska oświadczy­
ła, że naród kubański wysoko 
ceni moralno-polityczne po­
parcie i pomoc udzielaną przez 
Związek Radziecki. Strona ra­
dziecka potwierdziła, że jeżeli 
— wbrew powziętym przez 
prezydenta USA zobowiąza­
niom — zostanie dokonana in­
wazja na Kubę, to Związek 
Radziecki spełni swój obowią­
zek internacjonalistyczny i u-

zmu polityki 
współistnienia,

pokojowego 
bynajmniej

XII Mała Olimpiada „Głosu

Dzisiaj finał
Ponad trzystu najlepszych lekkoatletów reprez/sntn.jaryeh 

młodzież szkół średnich wszystkich dzielnic stoczy dzisiaj 
finałowe pojedynki XII Małej Olimpiady ,,Głosu Wielkopof 
skiego” organizowanej wspólnie z Kuratorium, POZ;
i Szkolnym Związkiem Sportowym.

kru. Propozycja ta 
przyjęta.

Wymiana poglądów 
dziła, że obie strony

została

po t wier 
zajmują

wspólne stanowisko w walce 
o utrwalenie pokoju. Podstawą 
walki narodów przeciwko im­
perializmowi są wzajemne kon
takty jedność działania

Związek Radziecki i Kuba 
uważają, iż decydujące znacze­
nie dla zapobieżenia wojnie 
termojądrowej ma urzeczywist 
nienie programu powszechne­
go i całkowitego rozbrojenia. 
N. Chruszczów przedstawił 
punkt widzenia rządu radziec­
kiego na sprawę pokojowego 
uregulowania problemu nie-

nie oznacza zaprzestania lub 
osłabienia walki politycznej i 
ideologicznej przeciwko impe 
rializmowi.

Uważając, iż wszelki eks­
port rewolucji jest sprzeczny 
z marksizmem-leninizmem. 
komuniści występują zarazem 
przeciwko wszelkiemu eks­
portowi kontrrewolucji i u- 
dzielą wszelkiej pomocy na­
rodom, broniącym swej wol­
ności.

KPZR i ZPRS łączy współ-

niemcoznawczym.
Wczoraj, po zagajeniu o- 

brad przez prezesa oddziału 
red. Tadeusza Pasikowskiego, 
odbyły się wykłady: prof. dr. 
Alfonsa Kiafkowskiego pt. 
..Dwa państwa niemieckie ja­
ko problem prawa międzyna­
rodowego”, oraz sekretarza 
naukowego Instytutu Zacho­
dniego dr. Zdzisława Nowaka 
ot. „Integracja ekonomiczna 
i polityczna Europy Zacho­
dniej ze szczególnym uwzglę­
dnieniem roli NRF”.

Pierwszy dzień zakończyło 
zwiedzanie przez dziennika­
rzy ciekawszych obiektów Po­
znania i podmiejskich ośrod­
ków wypoczynkowych. (fb)

Defilada lekkoatletów oraz 
kolarzy uczestniczących w' IV 
Małym Wyścigu „Expressu Po 
znańskiego” otworzy dzisiejszą 
uroczystość na stadionie Ener­
getyka (Arena) przy al. Rey­
monta. Program obejmuje 24 
konkurencje lekkoatletyczne 
dla czterech grup wieku oraz 
torowy wyścig australijski dla 
najlepszych kolarzy IV MWP.

Wprawdzie w każdej konku­
rencji startują tylko mistrzo­
wie i wicemistrzowie igrzysk 
dzielnicowych ale komisja sę 
dziowska zastrzegła sobie w 
regulaminie uzupełnienie kon 
kurencji finałowych zawodni­
kami, którzy legitymują się do 
brymi wynikami. W tej sytua 
cji Grunwald i Stare Miasto 
stanowić będą największą gru 
pę finałową. Ponadto pragnie 
my zwrócić uwagę, że w I eta 
pie tzn. w igrzyskach dzielnico 
wych lekkoatleci reprezento­
wali swoje uczelnie, w finale 
natomiast są oni reprezentanta 
mi dzielnic. Jak nas powiado­
mili przewodniczący niekto-

330 lekkoatletów 
uczelni wojskowych 

w Poznaniu
Przez

jutro 
skiej 
nych

dwa dni, 
na stadionie 

Szkoły Wojsk

dzisiaj f
Oficer-
Pancer-

im. St. Czarnieckiego na 
Gclęcinie, odbędą się lekkoatlety 
czne mistrzostwa uczelni wojsko­
wych całego kraju. Na starcie, sta
nie około 330 zawodników, repre­
zentujących 16 szkół.

Początek zawodów pierwszego 
dnia o godz. 8.45 i o 17, nazajutrz 
o godz. 8 i 16.

Kajaki

mieckiego. Strona kubań-
ska podzieliła stanowisko rzą­
du radzieckiego.

KPZR i ZPRS przywiązują 
ogromną wagę do utrwalenia 
jedności międzynarodowego 
ruchu komunistycznego. Obie 
partie niezłomnie trwają na 
pozycjach sformułowanych w 
deklaracji i oświadczeniu mos­
kiewskich narad partii komu­
nistycznych z 1957 i 1960 roku.

Swiat z uwagą wsłuchiwał się 
w słcwa Jana XXIII, kreśią 
cego naczelne zadania So­
boru: •

• dostosowanie Kościoła do wa­
runków i potrzeb nowej epo­
ki,

• zbliżenie Kościoła katolickie­
go do innych wyznań chrześ­
cijańskich przez rozwój idei 
ekumenicznej,

• ustalenie form działania, po­
przez które Kościół mógłby 
cdegrać pozytywną i konstruk 
tywną rolę, przede wszystkim 
w dziedzinie obrony pokoju 
we współczesnym, podzielo­
nym świecie.

Słowa papieskiego programu po­
zwalały oczekiwać rewizji sztyw­
nych i często destruktywnych sta 
nowisk Kościoła w skomplikowa­
nym świecie współczesnym.

Przygotowaniom do Soboru i 
okresowi jego trwania towarzyszy 
ły wydarzenia, do których nieje­
dnokrotnie ustosunkowywał się 
Jan XXIII. Z jego słów wniosko­
wać można było, że w Watykanie 
coraz silniej dawały o sobie znać 
tendencje realistyczne. W konser 
watywnej orkiestrze antysocjali­
stycznej, nie liczącej się z histo­
rycznymi, nieodwracalnymi fakta 
mi — zamilkło wiele instrumen­
tów. W tym świetle zrozumiałe bv 
ło duże zainteresowanie, jakim 
cieszyła się delegacja polskich bt 
skupów. Dopytywano się ich na 
Soborze o prawdziwy obraz stosun 
ku socjalistycznego państwa do 
Kościoła. Zgodna z prawdą odpo 
wiedź na tc pytanie niewątpliwie
ułatwiłaby 
,.sprawami 
stety...

KULISY

dyskusje nad wieloma 
do załatwienia”. Nie-

WIELKIEJ DEBATY

Przejawem realizmu ze strony 
głowy Kościoła były słcwa papie 
ża o polskim „Wrocławiu na zie­
miach zachodnich po wiekach od­
zyskanych”. Podobnie można trak 
tować papieską audiencję udzielo­
ną członkowi Rady Państwa PRL 
posłowi na Sejm, Jerzemu Zawiey­
skiemu.

ne dążenie poświęcenia
wszystkich sił, wiedzy, do­
świadczenia i energii rewolu­
cyjnej sprawie ostateczne­
go wyzwolenia ludzkości_ od 
wszelkich form ucisku i wy­
zysku, sprawie zwycięstwa so 
cjalizmu i komunizmu w skali 
światowej.

W zakończeniu, komunikat 
podaje. że Fidel Castro zapro­
sił N. S. Chruszczowa, by zło­
żył wizytę przyjaźni w Repu­
blice Kubańskiej. Zaproszenie 
to zostało z wdzięcznością 
przyjęte. (PAP)

Wstrzymanie turystyki 
w pow. Rzeszów i Sanok
W związku z epidemią duru rze 

kornego na terenie powiatu, a pr;e 
de wszystkim miasta Rzeszowa (od 
2 do 23 brq. stwierdzono 61 przy­
padków tej chorcby) ora? zwięk­
szonej liczby zachorowań na dur 
brzuszny w marcu i kwietniu br. 
na terenie miasta i powiatu Sa­
nok, Prezydium WRN w Rzeszo­
wie wprowadziło na tych terenach 
do edwołania ograniczenie ruchu 
turystycznego. Nie zezwolono rów 
nież na . organizowanie kolonii 
letnich i obczów młodzieżowych z 
innych powiatów i województw.

PAP

QUO VADIS, ECCLESIA?
Realizm ten przebijał również w 

dyskusjach soborowych, w któ­
rych nurt „otwarty” zaznaczał się 
zupełnie wyraźnie. Wydawać się 
mogło, że ta realistyczna postawa 
znajdzie odbicie w faktach.

Niestety, była to tylko jedna 
strona soborowego medalu.

W niezwykle interesującej książ 
ce, przypominającej charakterem 
kronikę faktów i dokumentów, pt. 
,,Quo vadis, Ecclesia?”, pióra Jana 
Wnuka, <wyd. „Czytelnik” r. 1963) 
jak w soczewce znajdziemy sku­
pienie wszystkich odcieni scboro­
wego światła.

Znamy reakcję rządu i dyploma 
cji NRF na słowa papieża o pol­
skich ziemiach zachodnich. Do 
tego chóru oburzenia dołączył 
swój głos i biskup niemiecku Kam 
pe, mówiąc o tym fakcie jako o 
„niesłychanym oszustwie Pola­
ków”. Nie należy też ’ zapominać, 
że wszystkie wydania „Annuario 
Pcntificio” umieszczały polskie 
ziemie zachodnie jako terytoria 
nieistniejącej Rzeszy Niemiecki sj. 
a diecezję gdańską w „Freie Stadt 
Danzig”. W połowie stycznia br. 
ukazało się nowe wydanie „Annua 
rio Pontificic”, którego pierwszy 
numer, zgodnie z obowiązującą 
tradycją został doręczony do rąk 
papieża. Czy za słowami poszły 
więc czyny? Niestety, nowe wvda 
nie nadal podtrzymuje fikcję. Sło 
wa papieża okazały się na razie... 
tylko słowami. Zbyt wiele w 
swojej historii doświadczyliśmy, 
by nie odróżniać sfery pięknie 
brzmiących słów od sfery real­
nych faktów.

FAKTY

ter, Sekretariat Stanu odstąpił 
od zamiaru jej firmowania.

Było tam np. zdjęcie dzieci z 
żydowskiego getta, zaopatrzone 
podpisem: „aktualne prześladowa 
nie katolików’ przez komunistów w 
Polsce”. Ten jeden przykład wy­
starcza, aby zorientować się w nie 
słychanie oburzających metodach, 
stosowanych przez organizatorów

skich biskupów choćby tylko
z pobudek patriotycznych.

Jakie wnioski wyciągnęła pol­
ska delegacja, polski Episkopat z 
wielkiej debaty soborowej nad 
poszukiwaniem dróg realizmu dla 
Kościoła?

WSPÓŁŻYCIE W LOJALNOŚCI?

wystawy.
Episkopat 

żył oficjalny
jugosłowiański zło- 

protest przeciwko

Nie — odpowiedział Episkopat. 
Fakty? 23 listopada 1962 roku, ze­
brało się we Wrocławiu 1280 ka-

Kulisy Sotoctu dostarczyły 
mało faktów antypolskich.

Oto wystawa pt. „Kościół

nie-

czenia”, pierwotnie przygotowana 
jako oficjalna ekspozycja soboro­
wa. Jednakże, ze względu na jej 
wybitnie zimnowojenny charak-

rych DKKFiT, 
tacje wystąpią 
strojach.

Lekkoatletom

ich
W

reprezen- 
równych

kolarzom
przypominamy, że zbiórka na 
stadionie wyznaczona została 
na godz. 15.30. Początek impre 
zy o godz- 16. (b)

Wyniki X Wyniki
INDYWIDUALNE XIV ETAPU

Verhaegen (Belgia)

2.

3.

5.

(z bonifikatą)
Ampler (NRD) 5

(z bonifikatą)
Bohekow (Bułgaria) 
Timmermann (Belgia) 
Olizarenko (ZSRR) 
Tagliani (Włochy)

7. KUDRA
8. Appler (NRD)
9. Smolik (CSRS)

10. Kapitonow (ZSRR)
26. ZIELIŃSKI
28. GAWLICZEK
43. FORNALCZYK

DRUŻYNOWE XIV

1. Belgia
2. NRD
3. ZSRR
4. Rumunia
5. Włochy
6. CSRS
7. POLSKA
8. Bułgaria
9. Węgry

10. Dania

5 :26,37

5:27,37

5:27,44

5:27,57

5:30,33

ETAPU

16:23.11
16:23,31
16:23,31

16:24,21 
16:27,21 
16:28,50 
16:30,31 
16:43,24
16:58,22

Na XIV etapie wycofali się: — 
BaJasko (Węgry) i CHT1EJ.

INDYWID. PO XIV ETAPACH

1. Ampler (NRD)
2. Verhaegen (Belgia)
3. Vyncke (Belgia)
4. Dumitrescu (Rumunia)
5. Czerepowicz (ZSRR)
6.
7.
8.

1C.

Timmermann (Belgia) 
KUDRA 
Kapitonow (ZSRR) 
Olizarenko (ZSRR) 
Schur (NRD)

Dwudniowe regaty 
Poznań - Berlin na Malcie

Reprezentacja kajakarzy wielko 
polskich spotykała się z reprezen­
tacją stolicy NRD — Berlina trzy­
krotnie. Wszystkie spotkania za­
kończyły się zwycięstwami Niem­
ców. Reprezentują oni bardzo wy 
soką klasę międzynarodową. Pu­
char wędrowny zabrali więc na 
własność.

W sobotę i w niedzielę na Mal­
cie zmierzą się obie reprezenta­
cje po raz czwarty, w walce o 
nowy puchar POZKajakowego.

Pierwszego dnia (początek o go-
dżinie odbędą się biegi na
długich dystansach (10.060 m) w 
jedynkach, dwójkach i czwór­
kach seniorów, wyścig czwórek 
kobiecych i sztafeta 4X500 m. W 
niedzielę odbędzie się siedem bie­
gów seniorów, w' konkurencji ko­
biet i mężczyzn tylko na dystan­
sach 500 i lopo m.

XIII Mistrzostwa Polski 
Gimnastyków CRZZ

Przez dwa dni 25 i 26 bm. w sali 
Ośrodka Sportowego przy ul. 
Chwiałkowskiego walczyć będą 
gimnastycy należący do CRZZ o 
mistrzowskie tytuły. Zawody od­
będą się w konkurencji kobiet i 
mężczyzn, we wszystkich klasach. 
Ogółem wystąpi ponad 30<l osób, 
reprezentujących 9 federacji oraz 
z zagranicy przedstawiciele FSGT 
— Francja i TUL — Finlandia.

Wśród czołowych 
polskich zobaczymy 
tównę-Walę, Jokiela, 
ka. Niedurną i braci

Początek zawodów

zawodników
m. in.
Kucharczy- 

K u bisów, 
w dniu dzi-

siejszym o godz. 9, po południu o 
15.30, w niedzielę o godz. 9 i 16-

wystawie „Kościół milczenia”. A 
polscy biskupi?

Zapytywani wielokrotnie przez 
dziennikarzy o ocenę wystawy — 
zbywali pytania niczym. W koń­
cu udzielili odpowiedzi oficjalnej: 
„po delegowaniu (na wystawę — 
red.) przedstawiciela Episkopa­
tu” stwierdzono „pewne pomie­
szanie elementów czasowo-prze- 
strzennych”...

Odnotujmy z kulis Soboru kil­
ka innych faktów.

Na jedno ze spotkań soborowych 
biskupów niemieckich, zaproszo­
no Iwana Buczko, ojca duchowe­
go band UFA, „arcybiskupa Lwo­
wa”. Jego przemówienie kryty­
kujące linię Watykanu „nie po­
zwalającą z całą otwartością wy-

pła nów i świeżo pod
niem słów papieża o polskich zie­
miach zachodnich, jak też poko­
jowych apeli głowy Kościoła ka-
tolickiego zadokumentowało
swoje synowskie przywiązanie do 
dzieła papieża Jan XXIII. Na 
tydzień przed rozpoczęciem zjaz­
du, episkopat skierował do kurii

11. Doleżal (CSRS!
12. Appler (NRD)
13. ZIELIŃSKI
14. Woodburn (Anglia)
15. Haeseldonck (Belgia)
16. GAWLICZEK
37. FORNALCZYK

57:I8,«3 
57:23,54 
57:26,38 
57:27,50 
57:30,08 
57:30,56 
57:31,08 
57:31,26 
37:33,49 
57:34,44 
57:35,35 
57:35,55

57:40,17 
57:42,23
57 :42,44
58:27,18

DRUŻYNOWE PO XIV ETAPACH

powiadać
czym jest bolszewizm

trybuny soborowej
komu-

nizm”— niemieccy biskupi, ską­
dinąd na ogół zwolennicy reform 
w Kościele, gorąco oklaskiwali.

Kierownikiem niemieckiego pra 
sowego biura soborowego jeąt 
„członek kapituły warmińskiej”, 
ks. Fittkau, a aktywnie współ­
działał z delegacją NRF biskup 
Splett — do dziś noszący tytuł 
ordynariusza diecezji „Freie Stadt 
Danzig”, prowadzący w hzymie 
seminarium kleryków „dla 
wschodnich obszarów Niemiec”.

Trzeba 
Splett za 
odpowiadał

tu przypomnieć, że 
przestępstwa wojenne

swoim czasie
przed sądem PRL.

Te fakty — jak i wiele innych 
— nie spotkały się z reakcją poi-

Motocyklisto - hełm chroni cię w razie upadku lub zderzenia! i

zakaz uczestniczenia nim du-
chownych. Niektórych z nich pró 
bowano potem pociągnąć do od­
powiedzialności dyscyplinarnej.

Nie — rozległo się po Soborze 
z ambon. Mimo pokojowych apeli 
papieża adresowanych do mężów
stanu bez względu na prze-
konania religijne i poglądy filo­
zoficzne — katolicy polscy słysze­
li w kazaniach słowa o tendencji
wręcz przeciwnej.

Choć 
stąpiła

w oficjalnych obradach na 
9-miesięczna przerwa —

prace Soboru trwają. I nic dziw­
nego, że w umysłach ludzkich — 
nie tylko w Polsce — pojawia się 
pytanie: „Kościele katolicki, co 
powiesz sam o sobie?”

A także: „Dokąd zmierzasz, Ko­
ściele?”

RYSZARD DANIELEWSKI

Dzisiejszy serwis infofmącyjny 
opracował K. MonikowSki.

GŁOS WIELKOPOLSKI redagu­
je Kolegium. Adres redakcji: 
Poznań, ulica Grunwaldzka 19 
Centrala tel. 611-21 łączy wszyst-
kie działy. Wydawca: 
skie Wydawnictwo

Poznań-
Prasowe

RSW ■‘„Prasa”. Druk: Zakłady

1.
2.
3.

NRD
Belgia 
ZSRR

4. POLSK A
5. Rumunia
6. Włochy
7. Bułgaria
8. CSRS

10.
11.
12.
13.
14.

Jugosławia 
Węgry 
Dania 
Finlandia 
Maroko 
Anglia

15. Szkocja

174:48,05 
174:51,26 
174:51,49 
175:03,23 
175:16.39 
176:01,46 
176:07,02 
176:28,42 
176:50,40 
177:42.56
178:26,41 
181:18,51 
181 -.43,23 
182:42,54
184:45,45

PUNKTACJA 
NA NAJAKTYWNIEJSZEGO 

KOLARZA

1. Haeseldonck (Belgia)
2. Ampler (NRD)
3. Verhaegen (Belgia)
4. ZIELIŃSKI
5. Kapitonow (ZSRft)
6. Schur (NRD)
6. FORNALCZYK

9® pkt.
65 „

46
41
39
24

Mistrzostwa l-a 
Wielkopolski 

podczas spartakiady 
Przewidziane kalendarzem spor­

towym okręgowe mistrzostwa lek­
koatletyczne Wielkopolski na 25 i 
26 bm. odbędą się podczas sparta 
kiady wojewódzkiej na stadionie 
im. 22 Lipca w Poznaniu.

Rozgrywki spartakiady wyznacz® 
ne zostały na 14—16 czerwca br.

(z)

• W przedostatnim dnin mię­
dzynarodowego turnieju rugby 
o „Puchar Pokoju”, który roz­
grywany jest w Bukareszcie, F°" 
lacy spotkali się z młodzieżową 
reprezentacją Rumunii. Zwycię- 
żył zespół rumuński 9:0 (3:0). R®' 
prezentacja NRD wygrała x Bu- 
garią 9:3 (3:3).

• W międzynarodowych w**' 
dach kolarskich na torze, rozgrj"
wanych w
na dochodzenie
Polak

Charkowie, w wyścigu 
(4 km) zwyciężył 

ZawodyJózefowicz.
Bodniekssprinterów wygrał

(ZSRR), przed Zającem (Polska),
a wyścig indywidualny na 60 o" 
krążeń toru z 15 lotnymi finisza­
mi,' Henko (ZSRR), przed Szałap­
ak im (Polska).

• W skandynawskiej eliminacji 
do drużynowych, żużlowych mi­
strzostw świata, zwycięstwo i a' 
wans do finałów zdobyła druży­
na Szwecji (4S pkt.), przed No>- 
wegią, Danią i Finlandią- (t)



yHS Zjazd SD

Niemały dorobek pracy
Dziś i jutro, to jest 25 i 26 bm. odbywa się w poznań­

skiej Izbie Rzemieślniczej VIII Zjazd Delegatów 
Stronnictwa Demokratycznego, Jest to okazja do 
podsumowania 3-letniej działalności Stronnictwa, 

działającego w sojuszu z Polską Zjednoczoną Partią Robot­
niczą i Zjednoczonym Stronnictwem Ludowym.

Zadania, jakie wytyczyło sobie Stronnictwo Demokra­
tyczne w kształtowaniu socjalistycznego oblicza naszego 
kraju nie są łatwe. Obejmują bowiem zasięgiem oddziały­
wania ideowo-politycznego takie dziedziny życia gospodar­
czego jak: rzemiosło, spółdzielczość pracy, państwowy prze­
mysł terenowy, wytwórczość prywatną. To też główna 
uwaga wojewódzkiej organizacji Stronnictwa Demokra­
tycznego w Wielkopolsce koncentrowała się na prawidło­
wej realizacji zadań gospodarczych obecnego planu 5-let- 
niego w poszczególnych pionach drobnej wytwórczości. Ści­
sła współpraca Stronnictwa Demokratycznego z kierownic­
twami tych pionów, zwłaszcza samorządem gospodarczym 
rzemiosła i spółdzielczości rzemieślniczej — przyczyniła się 
niewątpliwie do wzrostu potencjału wytwórczo-usługowego.

Stronnictwo Demokratyczne realizuje swoje zadania m. in. 
przez aktywną pracę swych członków, licznie reprezento­
wanych we władzach rzemiosła. Reprezentacja Stronnictwa 
Demokratycznego w Izbie Rzemieślniczej w Poznaniu jest 
jedną z najliczniejszych w kraju.

Poważnemu rozszerzeniu uległa też w ostatnich latach 
'działalność Stronnictwa w rzemieślniczych spółdzielniach 
zaopatrzenia i zbytu, o czym najwymowniej świadczy fakt, 
że w skład rad spółdzielni rzemieślniczych wchodzi 119 
aktywistów SD. Aktywiści ci przyczynili się między innymi 
do wzrostu świadczonych przez rzemiosło usług, zwiększe­
nia eksportu rzemieślniczego, lepszej realizacji świadczeń 
na Społeczny Fundusz Budowy Szkół i podejmowania licz­
nych czynów społecznych.

Według oceny wojewódzkich władz Stronnictwa Demo­
kratycznego, terenem, na który winna być skierowana 
baczniejsza uwaga działaczy SD — jest spółdzielczość pracy, 
gdzie zasięg oddziaływania Stronnictwa jest jeszcze zbyt 
nikły. Jest to tym ważniejsze, że znaczna liczba spółdziel­
ców pozostaje w ogóle poza zasięgiem pracy politycznej.

W radach narodowych naszego województwa zasiada obec­
nie 503 członków SD, ok. 220 pełni obowiązki członków komi­
sji, a prawie 200 jest pracownikami etatowymi prezydiów rad 
narodowych. To też wiele inicjatyw i osiągnięć poszczegól­
nych rad narodowych zawdzięcza społeczeństwo wielkopol­
skie ofiarnej pracy członków Stronnictwa.

W środowiskach, w których działa Stronnictwo, znajduje 
się również część inteligencji. Formy działania SD w tym 
środowisku są różne. Szczególnym uznaniem cieszy się 
działalność klubów SD, z których np. czynny od 7 lat przy 
Wojewódzkim Komitecie SD w Poznaniu, zdobył opinię 
dobrze pracującej instytucji oświatowo - kulturalnej.

Koła Młodych SD, powstałe w środowisku akademickim 
razem z organizacjami partyjnymi PZPR mogą współdzia­
łać w procesie ideowo - politycznego kształtowania przysz­
łej inteligencji. Powołany jesienią ubiegłego roku Komitet 
Uczelniany SD na Uniwersytecie im. Adama Mickiewicza 
pozwoli efektywniej pracować w t£m kierunku.

Członkowie Stronnictwa Demokratycznego naszego woje­
wództwa przynoszą na swój VIII Zjazd Delegatów niemały 
dorobek pracy, która przeobraża nasz dzień powszedni 
i kształtuje przyszłe dni naszej ojczyzny, (az)

Barwy bohaterstwa
Niedawno ukazała się na 

półkach księgarskich 
książka pt. „Barwy wal­

ki”*), zawierająca wspomnie­
nia jednego z wybitnych orga 
nizatorów polskiego ruchu wy 
zwoleńczego w czasie okupacji 
hitlerowskiej Mieczysława Mo 
czara (pseudonim: „Mietek’’). 
Autor był kolejno dowódcą 
Gwardii Ludowej i Armii Lu­
dowej w obwodach: Łódzkim 
(od czerwca 1942 do maja 
1943), Lubelskim (od maja 1943 
do czerwca 1944) i Radomsko 
Kieleckim (od czerwca 1944 az 
do wyzwolenia w styczniu 
1945 r.) Ta okoliczność podnosi 
faktograficzną rangę ponad 
dwudziestu szkiców-reportaży 
składających się na całość o- 
niawianej pozycji. Osobiste 
przeżycia autora nie są jednak 
wysunięte na pierwszy plan, 
aczkolwiek w kilku miejscach 
celowo je uwypuklono dla tyra 
^Pszego oddania ogólnych na­
strojów. Tak jest np. w ostat­
niej w zbiorze pozycji pt. „Nad 

szedł dzień”, ukazującej chwi
spotkania na Kielecczyźnie 

Pierwszych wyzwoleńczych od 
działów Armii Radzieckiej.

Najważniejsza w książce 
Mieczysława Mórzara jest 
sprawa. I to nie jakaś dale 
ka, mglista i abstrakcyjna, 
. bliska każdemu leśnemu 
żołnierzowi GL i AL i bardzo 
konkretna sprawa walki o wyz 
Wolenie narodowe i społeczne 
sprawa bicia znienawidzonego 
przez cały naród okupanta, 
'-hciałbym być dobrze zrozu- 
^^ny: autor bardzo rzadko u 
2VWa wielkich słów, ukazuje 
Przez fakty i czyny leśnych lu 
dzi ?ch poświęcenie, patrio- 
yzm, umiłowanie życia, niena 
iść do hitlerowców. Ukazuje 

cn drobne kłopoty, chwile za 
^^ń i iCft wielką odwagę, 
granicząca często z szaleń- 
* wem. „Staraliśmy się — pi" 

swej książce — tłuma-

^ieCzyslaw Moczar ..Barwy 
• -i’ , wyd. Ili rozszerzone, wy- 

aawnictwo MON, sir. 2M, cena 

czyć niestosowność takiego po 
stępowania. — Po to walczysz, 
byś żył, a nie umierał — mó­
wiliśmy. — Co tam śmierć, 
śmierć głupstwo, człowiek ani 
nie poczuje. Gorsza rana — od 
powiadali poniektórzy”.

Zadowolenie z udanej akcji 
kolejowej, cierpienia spowo­
dowane utratą najbliższych 
zamordowanych przez okupan5 
tów, radość ze zwycięskiej 
bitwy z wrogiem, smutek po­
żegnania z poległymi towarzy 
szami broni, ból opuchniętych 
po całonocnym marszu nóg, 
entuzjazm po udanym zrzu­
cie broni od przyjaciół ze 
wschodu, nie kończące się 
rozmowy o przyszłej wolnej 
Polsce, upał, zimno, głód, 
wszy... Oto sprawy partyzan­
ckiej rzeczywistości dnia co­
dziennego, oto wydarzenia, 
które się złożyły na niepow­
tarzalną jedyną w historii na­
szego narodu epopeję leśnych 
ludzi.

Czytając „Barwy walki”, u- 
przytamniamy sobie raz jesz­
cze, jak wiele zawdzięczamy 
Polskiej Partii Robotniczej, 
która była motorem tego wiel 
kiego ruchu wyzwoleńczego, 
która jako jedyna partia w 
okupowanym kraju — natych 
miast po swoim powstaniu — 
rzuciła w odezwie programo­
wej hasło rozpoczęcia walki 
zbrojnej z okupantem przez 
sabotaż, dywersję, partyzan­
tkę i hasło to — podchwyco­
ne przez naród — konsek­
wentnie realizowała aż do 
zwycięstwa. Mieczysław Mo­
czar, choć najwięcej miejsca 
poświęca bezpośrednim ak­
cjom partyzanckim, ukazuje 
też w jaki sposób PPR kiero­
wała sprawą narodowego i 
społecznego wyzwolenia kra­
ju i w czym się ta kierowni­
cza rola partii wyrażała.

W interesującym świetle 
przedstawia autor współdzia­
łanie oddziałów GL i AL z o- 
perującymi na ziemiach pol­
skich partyzantami radziecki­
mi. W paru szkicach zahacza 
też o wzajemne stosunki z je­
dnej strony z GL i AL i z

i 30 maja br. odbędzie 
/M się w Warszawie II 

Krajowy Zjazd Dele­
gatów Kółek Rolniczych. W 
związku z tym zwróciliśmy 
się do prezesa Wojewódzkie­
go Związku Kółek Rolniczych, 
posła na Sejm PRL — inż. 
Tomasza Malinowskiego, z 
prośbą o informacje na ten 
temat.

— Od I Zjazdu Organizacji 
Kółek Rolniczych minęły 3 
łata. Jakie nowe problemy 
wyłoniły się w tym czasie i 
jakimi sprawami zajmie się 
obecny Zjazd?

— II Krajowy Zjazd Dele­
gatów — poprzedzony zjazda­
mi wojewódzkimi i powiato­
wymi — winien przede wszy­
stkim dokonać szczegółowej 
analizy wykorzystania Fundu 
szu Rozwoju Rolnictwa. W ro 
ku 1959 na I Zjeździe przyję­
to do realizacji program re­
konstrukcji naszego rolnic­
twa w oparciu o środki FRR. 
Trzy lata doświadczeń — w 
skali krajowej i wojewódz­
kiej — pozwalają na wycią­
gnięcie wniosków i ustalenie 
dalszych zadań. Jest to zaga­
dnienie tym ważniejsze, że 
środki te dotychczas wyko­
rzystywane są w stopniu nie­
wystarczającym. Z jednej stro 
ny rosną sumy na kontach 
kółek, a z drugiej zapasy róż­
nego rodzaju maszyn — w 
magazynach..

Wiąże się z tym również 
sprawa metod mechanizacji 
wsi. TI Zjazd niewątpliwie 
określi szczegółowe zasady 
rozmieszczenia sprzętu rolni­
czego, biorąc pod uwagę istnie 
jące zaplecze techniczne, re­
jony produkcyjne, wielkość 
FRR itp. Wytyczne kierunko­
we dało w tym względzie XII 
Plenum KC PZPR. Na terenie 
naszego województwa dokona 
no już bardzo poważnej pra­
cy. Na 480 gromad Wielkopol 
ski — 130 wytypowanych zo­
stało w roku bieżącym do kon­
centracji maszyn; tam właśnie 
pójdzie sprzęt podstawowy 
— ciągniki i maszyny towa­
rzyszące. Do innych ośrod­
ków. nie mających jeszcze od 
powiednich warunków, kiero­
wać się będzie sprzęt lekki.

Na kółka rolnicze nałożone 
zostały szczególne zadania w 
rozwiązywaniu kluczowego 
problemu zbożowego i paszo­
wego. Główne rezerwy tkwią 
bowiem w gospodarce chłop­
skiej. Również w naszym wo­
jewództwie rezerwy te są jesz 
cze ogromne. Nasze kółka się­
gają już po nie z powodze­
niem. czego wyrazem jest za­
gospodarowanie ponad 5 tys.

drugiej AK, której dowódz­
two — jak wiemy — realizo­
wało przecież politykę „sta­
nia z bronią u nogi” i głosiło 
„teorię dwóch wrogów”, co 
nie znajdowało uznania wśród 
żołnierzy AK. Było tak, że 
PPR-owiec i gwardzista wi­
dział w żołnierzu AK i BCh 
swego brata i towarzysza bro 
ni. Mieczysław Moczar opisu­
je, jak to braterstwo kształ­
towało się w ogniu walki. Ale 
opisuje również najohydniej­
sze, bo bratobójcze mordy do­
konywane na żołnierzach AL 
przez niesławnej pamięci Bry 
gadę Świętokrzyską NSZ do­
wodzoną przez „Bohuna”, cie­
szącego się nie tylko toleran­
cją okupantów, ale nawet ko­
rzystającego z ich pomocy. 
AL — zgodnie z apelem par­
tii — unikała bratobójczej 
walki i mimo wszystko, nie da 
ła się do niej sprowokować; 
nie z bojaźni przed NSZ-etow 
cami, ale żeby oszczędzić roz­
lewu bratniej krwi.

M. Moczar nie pisał tej 
książki jako historyk czy ja­
ko kronikarz. W „Barwach 
walki” po prostu podał on w 
w zbeletryzowanej i cieka­
wej formie swe własne wspo­
mnienia, ukazujące atmosfe­
rę i romantykę bohaterskich 
dziejów ludzi, którzy żyli, 
walczyli i jakże często ginęli 
bez wielkich słów na ustach, 
ale którzy przecież chcieli, by 
Polska była naprawdę wol­
na. O ile te nieliczne zresztą 
miejsca, w których autor sta­
ra się psy cho logi zować, są 
może po żołniersku celowo 
uproszczone, o tyle epizody 
ukazujące akcje bojowe, mar­
sze, spotkania konspiracyjne, 
są bardzo sugestywne, prze­
konujące a miejscami wręcz 
porywające swą obrazowoś­
cią.

Jeszcze jedno: książka Mo- 
czara, to ambitny temat dla 
scenarzysty i reżysera filmo­
wego. I — gdyby film się u- 
dał miałby na pewno ogrom­
ne powodzenie. O jego roli 
wychowawczej nie wątpię. 
MARIAN FLEJSIEROWICZ

Bagaż cennych postulatów
Wywiad z prezesem VojewódzlKŚe»fo Związlara

Tomaszem &fahnowsl«mKóleL Uolmczycli — posłem inż.
ha gruntów Państwowego Fun 
duszu- Ziemi, aktywna pomoc 
w realizacji programu nasien 
nego oraz duże zainteresowa­
nie ochroną roślin. Działal­
ność kółkowa sprawiła, że bez 
specjalnych nakładów finan­
sowych zwiększa się produk­
cja globalna i towarowa go­
spodarki chłopskiej. Jed­
nakże przy obecnym roz­
miarze prac konieczne jest 
silniejsze niż dotychczas zwią 
zanie kółek rolniczych z pre­
zydiami rad gromadzkich i 
planami gromadzkimi. Dzisiaj 
nie można już ze szczebla po­
wiatu kierować efektywnie 
życiem wsi. Również GRN 
winny być zorientowane nie 
tylko co do wielkości kwot 
FRR: muszą one koordyno­
wać poczynania produkcyjne 
i inwestycyjne kółek.

— Jak organizacje kółkowe 
naszego województwa przygo 
towały się do Zjazdu i z ja­
kim dorobkiem przybędą do 
Warszawy delegaci z terenu 
Wielkopolski?

— Dorobek nasz podsumo­
waliśmy na odbytym w mar­
cu III Wojewódzkim Zjeździe 
Kółek Rolniczych. Mamy o- 
becnie 2.731 kółek, liczących 
107 tys. członków i około 2.370 
ciągników. Działa także 1.118 
Kół Gospodyń Wiejskich. Po­
nad 200 tys. osób uczestniczy­
ło w różnego rodzaju szkole­
niu rolniczym, ok. 15 tys. mło­
dzieży wiejskiej zdobywa wie 
dzę zawodową na 3-letnich 
kursach w ramach zespołów 
przysposobienia rolniczego. Dą 
żeniem naszym jest, aby ta ma 
sowa organizacja jak najpeł­
niej realizowała swoje obo­
wiązki statutowe — tzn. mobi­
lizowała chłopów do podnoszę 
nia kultury rolnej i przebudo­
wy stosunków gospodarczych 
wsi.

— Jakie propozycje zamie­
rzają wnieść wielkopolscy de 
legaci?

— Systematyczny rozwój or­
ganizacji kółkowych na terenie 
naszego województwa ujawnił

Talewizja w gazociągu
Jak -wiadomo, fale ultrakrót 

kie. na których przekazywane 
są m. in. programy telewizyj­
ne, rozchodzą się tylko w li­
nii prostej, przez co mają sto­
sunkowo mały zasięg. Aby 
móc przekazywać programy 
na dalsze odległości buduje 
się różne łącza, przekaźniki, 
falociągi.

„Falociąg” — to najnowsza 
zdobycz. Jest to rura metalo­
wa, przy pomocy której fale 
ultrakrótkie można przekazy­
wać na dowolną odległość.

Ostatnio uczeni z Instytutu 
Automatyki Ukraińskiej SRR 
opracowali metodę wykorzy­
stania dla potrzeb łączności 
istniejących już i budowa­
nych rurociągów gazowych. 
Obliczenia i eksperymenty 
wykazały, że można tu wyko­
rzystać dwie metody: jedno- 
falową i wielofalową. Przy 
pierwszej można będzie prze­
kazywać jednocześnie do 1000 
rozmów telefonicznych. Przy 
drugiej zaś, przez jeden ka­
nał można przekazywać po­
nad 100 programów telewizyj 
nych, albo 100.000 rozmów 
telefonicznych. (włk) 

Miliony dzielone 
z sercem i rozumem

Pięciolecie utworzenia Polskiego Ko­
mitetu Pomocy Społecznej (powstał 
7 maja 1958 r.) jest dobrą sposobno­

ścią, by zbilansować dotychczasową jego 
działalność. A więc wartość środków uzyska­
nych i rozdysponowanych przez PKPS prze­
kroczyła już 312 milionów złotych, przy 
czym w pierwszym roku było ich zaledwie 
za pół miliona, a w ubiegłym — już za 76 
min. zł. Tylko nieznaczna część tych środ­
ków została przekazana podopiecznym w go­
tówce; pozostałe trafiły do nich pod postacią 
bonów obiadowych, opałowych, odzieży, pa­
czek żywnościowych, opieki domowej dla 
niedołężnych a samotnych, pomocy prawnej 
itd. Nieprzeliczalna na pieniądze, a bardzo 
cenna jest pomoc alimentacyjna i postpeni­
tencjarna, świadczona przez specjalne sekcje 
Komitetu.

Tylko 16 procent świadczeń rozdzielanych 
przez PKPS pochodzi z dotacji Państwa. Ca­
ła reszta jest owocem starań Komitetu. Do 
najhojniejszych ofiarodawców należą orga­
nizacje „Samopomoc Chłopska”, „Społem” 
oraz Centralny Związek Spółdzielczości Pra­
cy — ich dary idą w miliony złotych rocz­
nie. Wpłaty członkowskie przyniosły w pię­
cioleciu około 6,5 min. zł w gotówce i wielo­
kroć więcej w naturze (odzież od mieszkań­

wiele nowych pfoblemów. Wy 
starczy powiedzieć, że około 
1.800 kółek prowadzi rozsze­
rzoną działalność gospodarczą 
w zakresie produkcyjno-usłu- 
gowym. Wiele z nich pchsiada 
własne ekipy budowlane, re­
montowe oraz dysponuje war 
sztatami, kuźniami itp. Nie­
które organizują się w spół­
dzielnie usługowo-wytWórcze. 
Wykracza to już poza ramy 
obowiązującego dotychczas 
statutu. Również stan prawny 
tych kółek nie jest jeszcze w 
pełni uregulowany. Przy tak 
szerokiej działalności, kiero­
wanie kółkami rolniczymi wy 
kracza niekiedy poza możliwo 
ści aktywu społecznego.

Jeśli chodzi o postulaty, 
podnoszone przez delegatów, 
to zmierzają one do uspraw­
nienia metod kierowania gos­
podarką w ramach kółek. Cho 
dzi tu m. in. o gromadzkie 
plany kontraktacji upraw, 
które powinny być ustalane
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Baedeker poznańskiego dziennikarstwa
Z

asięg ogólnopolski — z 
redagowanych i wyda­
wanych w Poznaniu — 
ma miesięcznik „Zdro­

wie i Trzeźwość” oraz biuleiyny 
Zachodniej Agencji Prasowej.

Zachodnia Agencja Prasowa 
założona zosłała w r. 1945. Wy- 
daje 5 biuletynów: codzienny in­
formacyjny (obj. 8—10 sir.) oraz 
4 biuletyny tygodniowe: publi­
cystyczny, żeglugowo - morski, 
osadniczy i śląski. Korzystają z 
nich — poza prasą — również 
inne instytucje. W biuletynach 
ZAP omawia całość bieżącej i 
historycznej problematyki za­
chodnich i północnych ziem Pol­
ski, ze szczególnym uwzględnie­
niem zagadnień polsko-niemiec­
kich.

„Zdrowie i Trzeźwość" ukazu­
je się co miesiąc w nakładzie 100 
tys. egzemplarzy. Wydawcą jest 
Główny Społeczny Komitet Prze 
ciwalkoholowy. Pismo ukazuje 
się 9 rok w objętości 16 strop. 
Jego zadaniem jest zwracanie 
uwagi społeczeństwa na nie­
bezpieczne skutki nadużywania 
alkoholu (profilaktyka, leczenie) 
ze społecznego, lekarskiego i 
orawnego punktu widzenia, w 
sposób przystępny dla każdego 
czytelnika. Wśród członków ko­
legium i współpracowników są 
naukowcy. Przeważają krótkie 
formy, wiele informacji, także z 
dziedziny kulturalnej, oświato­
wej, sportowej, rozrywkowej. 
Pismo czyta wiele kobiet. Żywa 
więź z czytelnikiem (ok. 20 
listów dziennie).

„Przegląd Zachodni" — organ 
Instytutu Zachodniego (dwu­
miesięcznik) oraz „Ruch prawni­
czy, Ekonomiczny i Socjologicz­
ny” — organ Uniwersytetu im. 
A. Mickiewicza i Wyższej Szko­
ły Ekonomicznej, mają charakter 
ściśle naukowy. Kwartalnik „Kro 
nika miasta Poznania", wydawa­
na przez Prezydium Rady Naro­
dowej m. Poznania, rejestruje i 
omawia najważniejsze wydarze­
nia z najrozmaitszych dziedzin 
życia naszego miasta.

Poza wymienionymi wyżej 
czasopismami wychodzą w Po­
znaniu czasopisma katolickie oraz 

ców miast, produkty rolne od mieszkańców 
wsi).

Tak w wielkim skrócie wygląda bilans fi­
nansowo-rzeczowy działalności PKPS w mi­
nionym pięcioleciu. Na jego tle trzeba so­
bie odpowiedzieć na najważniejsze pytanie: 
czy Komitet właściwie realizuje cele, do któ­
rych został stworzony?

Naszym zdaniem robi to dobrze. Dobrze 
dlatego, że pracuje z rozmachem i pomysło­
wo. z konieczną elastycznością, a jednocześ­
nie z bardzo rygorystyczną dyscypliną i su­
rową kontrolą gospodarczą. Że udział płat­
nych pracowników Komitetu został zreduko­
wany do minimum, natomiast aktyw społecz­
ny dalej rozszerza krąg swoich obowiązków 
(w grudniu ub. r. powstała Komisja Przyja­
ciół Starego Człowieka). Że w delikatnej 
kwestii pomocy dla potrzebujących komitet 
umie działać dyskretnie... Przykład jeden z 
wielu: ludzie, otrzymujący bony obiadowe, 
nie jedzą posiłków w wyodrębnionej placów­
ce, lecz stołują się w rozmaitych restaura­
cjach, gospodach i stołówkach pracowni­
czych, unikając piętna „klientów głodnej 
kuchni”.

Tak więc pięciolecie Polskiego Komitetu 
Pomocy Społecznej jest jubileuszem placów­
ki, którą dobrze służy społeczeństwu. Trzeba 
jej życzyć, by krąg jej aktywu znacznie się 
rozszerzył: koło PKPS w każdej gromadzie, 
przedstawicie] PKPS w każdym komitecie 
blokowym — oto jaki widzimy cel działania 
w następnym pięcioleciu.

L F.

przy współudziale kółek. Na­
stępny postulat dotyczy 'zao­
patrzenia w nawozy, przy 
czym nie chodzi tu tylko o 
ilościowy wzrost dostaw, lecz 
o kierowanie odpowiednich 
ich rodzajów, zgodnie zwarun 
kami glebowymi i produkcyj­
nymi terenu.

W celu odciążenia agrono­
ma gromadzkiego od prac pa­
pierkowych delegaci postulują 
ustanowienie przy prezydiach 
GRN funkcji referenta rolne­
go. Jako sprawę palącą wysu­
wa się także brak dokumenta­
cji taniego i funkcjonalnego za 
piecza — garaży, szop i podob 
nych pomieszczeń. Postuluje 
się również zwiększenie do­
staw ciągników o większej mo 
cy. Na terenie województwa 
jest zaledwie 13 proc, cięższych 
traktorów, podczas gdy po­
winno ich być dwa razy tyle.

Rozmawiał:
FELIKS BTŁOS

periodyki, przeznaczona dla 
węższej grupy zainteresowanych, 
najczęściej popularno-fachowe, 
wydawane przez rozmaite insty­
tucje (niektóre ukazywały się 
także przed wojną).

Poza tym ukazują się 24 perio­
dyki, wydawane przez różne 
zrzeszenia i stowarzyszenia (za­
wodowe, sportowe itp.) — tech­
niką rotaprintową bądź na po^ 
wielaczu.

W Poznaniu istnieją fakże od­
działy i przedstawicielstwa re­
dakcji gazet i czasopism, wyda­
wanych w innych miasłaąh kraju. 
Posiada je Polska Agencja Pra­
sowa oraz naslępujące pisma: 
,Głos Pracy', „Ilustrowany 
Kurier Polski ", „Kurier Polski ', 
„Słowo Powszechne", „Sztandar 
Młodych", „Trybuna Ludu" oraz 
łygodnik „Za i Przeciw".

*
Baedeker poznańskiego dzień 

nikarstwa zakończymy podaniem 
kilku informacji o poznańskim 
oddziale Stowarzyszenia Dzien­
nikarzy Polskich. Na około 150 
zawodowych dziennikarzy człon­
kami SDP jest 136. (Przy okazji: 
SDP liczy w ogóle ok. 4,5 tys. 
członków, z czego prawie 3 tys. 
przypada na Warszawę). W po­
znańskim SDP istnieje 7 sekcji 
twórczych oraz ogólnopolski 
Klub Zagadnień Targowych. Do 
najżywotniejszych należą: sekcja 
publicystów rolnych, która orga­
nizuje systematycznie imprezy, 
mające na celu utrzymanie żywej 
łączności dziennikarzy z na­
ukowcami i praktykami w dzie­
dzinie rolnictwa, a fakże wy- 
iazdy członków sekcji do innych 
województw; sekcja zagadnień 
międzynarodowych, staraniem 
której odbywają się w Poznaniu 
— przy współpracy TWP — 
cotygodniowe odczyty o tema­
tyce międzynarodowej, sekcja 
dziennikarzy sportowych wykazu- 
iąca żywą działalność w organi­
zowaniu imprez sportowych dla 
dziennikarzy (np. ogólnopol­
skie mistrzostwa w tenisie stoło­
wym). W stadium organizacyj­
nym znajdują się dwie dalsze 
sekcje: turystyczna i motorowa.

B.



Polska była przed wojną 
i jest nadal, najwięk­
szym, po ZSRR, produ 
centem ziemniaków w

świecie. 
i jest 
szych 
niaków 
jednak

Wielkopolska 
jednym z 

producentów 
w kraju.

była 
więk- 
ziem-
Jeśli 

rośli-

Eksploatujmy

przed wojną ____ 
na ta służyła u nas głównie 
jako pokarm dla ludzi i pasza 
dla zwierząt oraz jako suro­
wiec do produkcji spirytusu, 
to po wojnie proporcje w kon

ziemniaczaną żyłę

sumpcji ziemniaka uległy du 
źej zmianie: maleje jego rola 
jako pokarmu utrzymuje się 
jako paszy, gwałtownie rośnie 
— jako surowca dla przemy­
słu. Nauka, rozkładając ziem 
niak na czynniki pierwsze, 
znalazła możliwość ich zastoso 
wania w około stu produktach 
przemysłu spożywczego, tek­
stylnego, papierniczego itp.

W roku 1961, zbiory ziem­
niaka w Polsce osiągnęły re­
kordową wysokość 45 min 
ton. W rok później, rozbudo-
wywany zmodernizowany

tworzył rekordową w historii 
swego rozwoju ilość: 1 000 000 
ton ziemniaków na mączkę, 
krochmal i jego pochodne 
Przemysł ten, jego największe 
i najnowocześniejsze zakłady, 
w dużej mierze zgrupowane 
są w Wielkopolsce.

Rynek krajowy otrzymał w 
roku ubiegłym — po raz pier 
wszy w takiej ilości — 322 to­
ny grysiku ziemniaczanego, 
162 tony blinów. 14 ton kremu 
glukozowego, 43 tony kremu 
budyniowego i masę innych 
poszukiwanych przetworów.

Przemysł krajowy, prócz du 
źej ilości syropu, glukozy, dek 
stryn itp., otrzymał potężnie 
zwiększone dostawy nowo wy 
nalezionych pochodnych ziem

produkcji papieru, „FukdeAu" 
— środka polepszającego wła 
sciwości ‘ J'

,Potolexu”

przemysł ziemniaczany prze-
niaka:
„WM”

,Sulineku” klej u
niezbędnych przy

„Rotosalu” 
nego w

użytkowe tkanin, 
— bardzo przydat­
przedsiębiorstwach 

geologicznych oraz kilka in­
nych, nowych produktów. Cen 
tralne Laboratorium Przemy 
słu Ziemniaczanego niestrudze

„Wieś polska U

Jeszcze przez kilka miesię­
cy będą mogli zgłaszać do 
oceny zdjęcia i fotorepor 

taże uczestnicy ogłoszonego 
w maju 1962 r. — ogólnopol- 
kiego konkursu ..Wieś polska 
w fotografii”. Komitet orga­
nizacyjny konkursu działają­
cy przy wydawnictwie „Prasa 
dla Wsi”, przychylając się do 
licznych próśb fotoamatorów 
przedłużył termin zamknięcia 
konkursu, początkowo ustalo­
ny na 31 maja br. do 15 paź­
dziernika br. Dzięki temu u- 
czestnicy będą mogli wzboga­
cić tematykę swmich ekspozy­
cji o prace żniwne i „jesienne 
akcenty”.

Celem konkursu jest zain­
teresowanie amatorów foto­
grafii wsią — przejawami ży-r 
cia na wsi, pracą w rolnic­
twie, a zwłaszcza zachodzący­
mi na wsi przemianami spo­
łeczno - gospodarczymi, które 
mogą i powinny znaleźć wy­
raz także w fotografii. Do­
tychczas ta tematyka była w 
pracach artystów i fotoama­
torów dość ubogo reprezento­
wana.

W konkursie mogą brać u- 
dział fotoamatorzy, artyści 
fotograficy i zawodowi foto­
reporterzy. Ocenie zostaną

wodniczy wiceminister 
nictwa Józef Okuniewski.

rol-

Dla zwycięzców konkursu 
przygotowano ogółem 110 na­
gród na sumę 200 tys. zł. Za 
pojedyncze fotografie przewi­
dziana jest I nagroda dla fo- 
toamatora w wysokości 3 tys. 
zł, a dla zawodowego foto­
grafika — 5 tys. zł. Fotore­
portaże będą natomiast nagra 
dzane równorzędnie — I na­
groda za fotoreportaż wynosi 
10 tys. zł zarówno dla ama­
tora, jak i dla zawodowego 
fotografika.

Bliższych informacji udzie­
la komitet organizacyjny przy 
wydawnictwie Prasa dla Wsi 
RSW „Prasa” w Warszawie, 
ul. Wiejska 12. (PAP)

£

poddane wszystkie 
konane od 1 maja 
1 października br. 

Rozstrzygnięcie
nastąpi w grudniu

prace wy- 
1962 r. do

konkursu 
1963 r.

Nadesłane fotografie będą 
oceniane przez zespół sędziów 
ski konkursu, któremu prze-

Moskiewskie „Izwiesłia" — jak 
już informowaliśmy — zamieściła 
11 bm. artykuł pf. „Ważny etap 
w życiu Jugosławii", poświęcony 
uchwalonej 7 kwietnia br. przez 
parlament jugosłowiański nowej 
Konstytucji. Na marginesie tego 
wydarzenia „Izwiesłia" pisze:

„Masy pracujące Jugosławii kie­
rowane przez partię komunistycz­
ną zlikwidowały w toku wojny 
narodowo-wyzwoleńczej i rewolu­
cji socjalistycznej stary system 
klasowy oparty na wyzysku, uci­
sku politycznym i nierówności na­
rodowej W kraju od dawna już

Walka o cła

nie przygotowuje dalsze nie­
spodzianki: etery krochmalo­
we dla włókiennictwa, nowe 
artykuły spożywcze, pasze, far 
maceutyki.

Ziemniak i jego przetwory 
stały się również intratnvm 
towarem eksportowym. W~ li 
cznych krajach warunki gle 
bowe i klimatyczne uniemożli 
wiają uprawę ziemniaków. 
Nic dziwnego, że kraje te ży 
wo interesują się naszymi 
przetworami ziemniaczanymi 
i coraz więcej ich u nas kupu 
ją. Jeśli np. w roku 1961 na Ka 
żde 100 zł dochodu ze sprzeda 
ży przetworów ziemniacza­
nych — 23 złote wpływały z 
zagranicy, to w roku ubiegłym 
już 38 złotych. Ziemniak staje 
się przysłowiową żyłą złota, 
którą trzeba eksploatować in­
tensywnie i umiejętnie.

Czy eksploatujemy? Owszem 
lecz nie do końca. Nasz eks­
port ziemniaków nie sięga na 
wet jednego procentu krajo­
wych zbiorów, a rodzime „kro 
chmalnie” skarżą się na nie­
dostatki surowca. Moc przero 
bowa przemysłu ziemniaczane 
go jest stale limitowana wiol 
kością skupu i jakością bulw. 
Wielkopolskie zakłady spro- 
wadzają poważną ilość ziem­
niaków aż znad wschodniej 
granicy, podczas gdy w pobli 
skich pegeerach, po wykop­
kach, masa ziemniaków zosta 
je w polu nie pozbierana.

Przeciętny konsument, ku­
pując smaczne bulwy, zwra­
ca przede wszystkim uwagę 
na ich wygląd zewnętrzny. 
Dla przemysłu sprawa to dru­
gorzędna. Problemem kluczo­
wym jest procent skrobi w 
ziemniaku. Bo skrobia to kro 
chmal. Od kilku lat, dla uzys 
kania 1 tony krochmalu, fa­
bryka musi przetrzeć około 7 
ton ziemniaków. Gdyby całe 
nasze rolnictwo — zaopitrzo 
ne we właściwe sadzeniaki, po 
trafiło w ciągu kilku lat zwięk 
szyć zawartość skrobi w 
ziemniakach tylko o 2—3 
proc., a wydajność upraw z 
150 na 200 kwintali z hektara 
(są u nas przecież rolnicy, któ 
rzy takie zbiory mają), to kraj 
zrobiłby kokosowy interes. 
Spadłyby przy tym także ko­
szty produkcji, zwiększając

®IKCJA ODPOWlM^

UBRANIE DLA SPAWACZY
J. S. — Czy spawaczom należy 

się odzież ochronna?
RED.: — Przepisy bhp w sprawie 

zaopatrzenia spawaczy acetyleno­
wych przewidują: spawacz wi­
nien otrzymać ubranie drelicho­
we (na 12 miesięcy), czapkę, ręka­
wice skórzane, okulary ochronne 
oraz trzewiki o skórzanym 
wierzchu i drewnianym spodzie 
(tak zwane okulaki). Szczegółowe 
przepisy w tej sprawie zawarte są 
w układach pracy.

opłacalność
Spójrzmy 

ską „pyrę” 
szacunkiem.

wywozu.
więc na poznań- 
z należnym jej 

Ta skromna i nie
wymagająca roślina, odpowied 
nio potraktowana, kry je w so 
bie wielkie możliwości.

Przemysł nauczył już
cenić wartość ziemniaków. 
Wprowadza wiele uspraw­
nień organizacyjnych i tech 
nologicznych, mających na ce­
lu zmniejszenie strat kroch­
malu w procesie przetwór­
czym. W międzyzakładowym 
współzawodnictwie o tytuł 
najwydajniejszej i najtańszej 
produkcii w kraju, zakłady w 
Pile zdobyły w roku ubiegłym 
pierwsze miejsce.

Czy nie warto by wprowa­
dzić podobnego współz.awod-

ILE PRĄDU?
Jan Nowak. — Do jakiej mocy 

żarówki można przyrównać tele­
wizor jeżeli chcdzi o zużycie prą­
du? Jak należałoby obliczyć mie­
sięczny koszt prądu zużywanego 
przez telewizor?

RED.: — Moc telewizorów będą­
cych w użyciu waha sńę od 120 
do 200 watt. 2) Jeżeli telewizor 
czynny jest w ciągu 5 godzin 
dziennie, zużywa około 1 KWh. 
Można przyjąć, że telewizor zu­
żywa miesięcznie średnio około 
25 kWh energii elektrycznej.

Środek nasenny 
J- J. — Słyszałam przez 

że wyprodukowano u nas n 
lek nasenny lecz, nie zapam^’ 
łam . jego nazwy. Czy jest nn i w aptekach? y 11 1 on Już

RED.; — Radio informowało n 
nowym leku nasennym o na2wi° 
„Ghmid”, który działa } 
usypiająco; rano po przebudzeń * 
me czuje się żadnego oszołomić 
ma ani ociężałości. Prosimy jeri 
nak pamiętać, że wszystkie ie^ 
nasenne można otrzymać t 
łącznie na receptę lekarską’

WYPOWIEDZENIE 1 URLOPY
Z. B. — 9. IV. 63 r. ukończyłam 

60 lat (pracy zawodowej 40 ian 
9. II. 63 r. dc ręczono mi w Zak}y 
dzie pracy pismo, że z powodu o- 
siągnięcia wieku emerytalnego 
wypowiadają mi pracę i w kwi’ 
mu muszę wykorzystać urlop Wy 
poczynkowy. Tymczasem 25 nj 
br. zachorowalm i lekarz aż do 
31. V. uznał mnie niezdolną do pra 
cy. Czy teraz przysługuje mi 
urlop.

TYLKO PROJEKT
Związkowiec. — Na Kongresie 

Zw. Zawodowych mówiono o pro- 
jekeie wprowadzenia przepisów, 
chroniących przed zwolnieniem 
członków rad zakładowych — le­
szcze przez 2 lata po kadencji. 
Czy projekt ten wszedł w życie?

RED.: — Wprowadzenia takich 
przepisów domagali się działacze 
związkowi. Jednakże żadnych prze 
pisów w tej sprawie nie wydano.

RED. 
stwowe.

Przedsiębiorstwo
spółdzielcze i

obowiązane jest
pań-

prywatno
przypadku rozwiązania umowy o pracę. wy 

płacić pracownikowi ekwiwalent
pieniężny za niewykorzystany ur. 
lop wypoczynkowy. W wypadku 
choroby pracownika w okresie wv 
powiedzenia umowy o pracę, przy 
sługuje mu ekwiwalent pieniężny. 
Zasady powyższe nie dotyczą jed-1 
nak urzędów państwowych, w któ 
rych stosunek służbowy pracowni 
ków oparty jest o ustawę 0 pań 
stwowej służbie cywilnej. I

ni ctwa o 
w a r t oś ć

największą z a- 
skrobi w

ziemniakach i wydaj
ność upraw między
PGR-ami i służbami kontrak­
tacyjnymi przemysłu, a nawet 
między całymi — typowo zie
mniaczanymi powiatami?
Gra chyba warta świeczki.

PIOTR CHOJNACKI

Jugosłowiańska Konstytucja

pomiędzy USA i Europę
Konferencja GATT (wspólnego porozumienia w sprawie ceł 

i handlu) w Genewie, która obradowała od 16 bm. z udziałem 
delegacji polskiej została odroczona na skutek rozbieżności po­
wstałych między USA a Wspólnym Rynkiem (EWG). Tzw. „runda 
Kennedy'ego" zawisła w powietrzu. Tym terminem określa się 
wniosek prezydenta Stanów Zjednoczonych o obniżenie taryf cel­
nych na towary przemysłowe krajów — uczestników GATT. Pro­
pozycja amerykańska zmierza do obniżenia ceł dla towarów 
europejskich wywożonych do Stanów Zjednoczonych o 50 proc, 
w zamian za podobną obniżkę ceł na amerykańskie produkty 
rolne.

Sprawa obalenia lub zmniejszenia barier celnych, jest zagadnie­
niem ogólnoświatowym, pierwszorzędnej wagi. Przypomnijmy 
sobie z historii, że polityka celna i podatkowa Wielkiej Bryłami 
s^ala się powodem powstania i oderwania się jej północno-ame- 
rykańskich kolonii. Amerykański historyk Harald Faulkner widzi 
również przyczyny wojny secesyjnej w USA w lęku stanów po­
łudniowych przed wysokimi cłami. Od stuleci trwa walka o obniż­
kę lub zniesienie ceł. Im bowiem są niższe cła, tym lepiej jesł 
dla konsumenta. Lepsza staje się współpraca zainteresowanych 
państw i rozwój gospodarki światowej.

Na ostatniej konferencji genewskiej starły się interesy trzech 
ugrupowań: USA, zbliżonych do nich Anglii i niektórych państw 
skandynawskich, kontynentalnej („szóstki”) Wspólnego Rynku 
(EWG) z Niemcami i Francją na czele oraz słabo rozwiniętych 
krajów, głównie Azji i Afryki.

Po zamknięciu przez de Gaulle'a drzwi do Wspólnego Rynku 
przed Anglią powstały nowe fronty celne pomiędzy EWG i stre­
fą wolnego handlu („siódemką”) z Anglią na czele oraz pomię­
dzy Europą i Ameryką. Nowe fronty celne pokrzyżowały szerokie 
plany Kennedy'ego utworzenia „wspólnoty atlantyckiej”, w któ­
rej USA odgrywałyby rolę dominującą i bezsporną. Anglia po­
piera „rundę Kennedy'ego", mając tylko nieznaczne yisłrzeżenia.

Na konferencji „Strefy wolnego handlu", która odoyła się w 
tym miesiącu w Lizbonie, osiągnięto porozumienie w sprawie 
zniesienia ceł między sobą z końcem 1966 roku. Na londyńskiej 
konferencji ministrów handlu Wspólnoty Brytyjskiej rząd angielski 
uprzedził delegatów, że nie może ich państwom zapewnić uprzy­
wilejowanych ceł, z których korzystali od 31 lał. Oświadczenie to 
wywołało rozczarowanie uczestników konferencji. Ministrowie 
krajów azjatyckich i afrykańskich wyrazili również niezadowole­
nie z polityki GATT, którą uważają za organizację, utworzoną 
przez kraje uprzemysłowione wyłącznie dla własnej wygody.

Na konferencji genewskiej nasz wiceminister handlu zagranicz­
nego Franciszek Modrzewski poparł całkowicie grupę krajów 
słabo rozwiniętych.

Rokowania między USA i Wspólnym Rynkiem toczyć się będą 
dalej. Świat anglosaski słarać się będzie „rundę Kennedy'ego” 
wyprowadzić ze ślepego zaułka. Angielski konserwatywny „Daily- 
Telegraph" ocenia jednak sytuację skłóconego świata kapiłali- 
•tycznego dość pesymistycznie. BARA?)SKI

nie ma miejskiej burżuazji i ob­
szarników, przedsiębiorstw kapi­
talistycznych, majątków obszarni- 
czych, prywatnych banków, za­
granicznych przedsiębiorstw prze­
mysłowych lub innych przedsię­
biorstw i koncesji. Władza poli­
tyczna należy do klasy robotni­
czej i chłopstwa, w których rę­
kach skupione są także podsta­
wowe środki produkcji.

Na sektor uspołeczniony przy­
padało w Jugosławii w 1961 roku 
76 proc, produktu globalnego i 75 
proc, dochodu narodowego kraju.” 

„Nowa Konstytucja Jugosławii 
— czytamy dalej — stanowi od­
zwierciedlenie i ustawowe utrwa­
lenie rewolucyjnych zdobyczy i 
sukcesów mas pracujących w 
dziedzinie budownictwa socjali­
stycznego, zmian dokonanych w 
życiu społecznym. Znalazło to 
wyraz również w nadaniu pań­
stwu nowej nazwy: „Socjalistycz­
na Federacyjna Republika Jugo­
sławii”.

Charakteryzując nową Konsty­
tucję „Izwiesłia" podkreślają, że: 
zawiera ona programowe zasady 
przyszłego rozwoju; odzwiercie­
dla dążenia socjalistycznych sił 
społeczeństwa do przyspiesze­
nia postępu we wszystkich dzie­
dzinach życia; zatwierdza spo­
łeczno-ekonomiczną podstawę 
Jugosławii — własność społecz­
ną środków produkcji, bogactw 
naturalnych, samorząd mas pra­
cujących w gospodarce.

Za bardzo istotny element 
Konstytucji „Izwiesłia" uważają 
fakt, że:

„W Konstytucji wskazuje się, 
że Związkowi Komunistów — zor-
ganizowanej kierowniczej sile
klasy robotniczej i całego ludu 
pracującego — dzięki jego kierow­
niczej, ideowej i politycznej dzia­
łalności przypada kierownicza ro­
la społeczno-polityczna w obro­
nie zdobyczy rewolucji, w roz­
wijaniu socjalistycznych stosun­
ków społecznych, w umacnianiu 
świadomości socjalistycznej, w roz 
wijaniu solidarności mas pracu­
jących, braterstwa i jedności na­
rodu.”

„W Nowej Konstytucji Jugosła­
wii — czytamy — określono także 
zasady polityki zagranicznej pań­
stwa: pokojowe współistnienie, 
poszanowanie suwerenności naro­
dowej i równouprawnienia, nie­
ingerencja w sprawy wewnętrzne 
innych krajów i internacjonalizm 
socjalistyczny.”

Artykuł przynosi równocześnie 
szereg informacji o nowej Kon­
stytucji. Parlament — Skupszćzy- 
na — składać się będfie z pię­
ciu izb: Rada Związkowa (ogól­
na reprezentacja ludu) oraz Rada 
do spraw Gospodarki, Rada do 
spraw Oświaty i Kultury, Rada 
do spraw Polityki Socjalnej i 
Ochrony Zdrowia i Rada Orga- 
nizacyjno-Polityczna. Każda z 
rad będzie się składać z 120 po­
słów. Wprowadzono przepis, na 
którego podstawie nikt nie może 
być przez dwie kolejne kadencje 
członkiem tej samej rady. Po­
dobna zasada dotyczy wszyst­
kich eksponowanych funkcjo-

nariuszy rządowych 
szczebli.

„Prezydent — szef 
wybierany jest przez 
Związkową na okres 
Powtórny jego wył

wszystkich

państwa — 
Skupszczynę 
czterech lat. 
lór możliwy

jest tylko na jeszcze jedną kaden­
cję. Ograniczenie to nie dotyczy 
jednak pierwszego prezydenta Re­
publiki Józefa Broz-Tito. Konsty­
tucja ustanawia także stanowisko 
wiceprezydenta Republiki, oddzie­
lenie stanowisk prezydenta prze 
wodniczącego Związkowej Rady 
Wykonawczej (rządu), które daw-
niej połączone były 
skiem prezydenta.”

W zakończeniu

ze stanowi-

Izwiesłia'
stwierdzają:

„Stanowisko Jugosławii w spra­
wie zasadniczych zagadnień mię­
dzynarodowych — wojny i poko­
ju, pokojowego współistnienia, 
rozbrojenia, likwidacji koloniali-
zmu, w sprawie problemu 
mieckiego i szeregu innych 
gadnień — jest identyczne, 
bliskie stanowisku Związku

za- 
lub 
Ka-

dzieckiego i innych krajów socja­
listycznych. Jugosławia podejmu­
je kroki w celu umocnienia kon­
taktów gospodarczych, kultural­
nych i politycznych z krąjami so­
cjalizmu.”

LEKTOR

/ WÓZEK INWALIDZKI
Zreumatyzmowany. — Wskutek 

długotrwałej choroby trudno mi 
chodzić. Chciałbym nabyć wózek 
inwalidzki trzykołowy, napędza­
ny silnikiem benzynowym Jaka 
jest cena tych wózków i gdzie je 
można nabyć? Czy do ich pro­
wadzenia potrzebne jest prawo 
jazdy?

RED.: — Aby otrzymać wózek 
inwalidzki, należy złożyć podanie 
oraz zaświadczenie lekarskie, że 
jest on koniecznie potrzebny, do 
Wydziału Zdrowia i Opieki Spo­
łecznej. Cena wózka „Piccolo”
wynosi 8,5 tys. zł. Posiadanie 
wa jazdy jest obowiązkowe.

pra-

URLOP MACIERZYŃSKI I

K. L. Poznań — Jestem pracow­
nicą fizyczną, członkiem Spółdziei 
ni Pracy. Czy z przysługującego 
mi 12-tygodniowego urlopu ma 
cierzyńskiego muszę wykorzystać 1 
2 tygodnie przed porodem. Kierów 
nictwo twierdzi, że jeżeli tych 14 
dni nie wykorzystam, to po poro­
dzie mi przepadną.

RED. — Urlop macierzyński wy­
nosi łącznie 12 tygodni, przy czym 
naieży go wykorzystać w ten spo-

JAKA TO RÓŻNICA?

Jan i Stach. — Jaka jest różnica 
między absolwentem a abiturien­
tem?

RED.:— Absolwentem nazywamy 
człowieka, który ukończył wyż­
szą szkołę. Mianem abiturienta
określamy osobę, 
szkołę średnią (np.

która kończy

ceum — to liealista 
rą).

SAMOCHODY

sób, dwa tygodnie powinny
przypadać przed porodem, a 8 po 
porodzie, zaś pozostałe 2 można 
wykorzystać według swego uzna­
nia. Skoro zatem pracownica nie 
wykorzysta 2 tygodni urlopowych 
przed porodem, traci do nich pra 
wo; w przypadku jednak, gdy po­
ród nie nastąpił w przewidzianym 
przez lekarza terminie, był spóżnio 
ny lub przedwczesny, tzn. praco­
wnik nie wykorzystał tych dwóch 
tygodni przed porodem z przy­
czyn od siebie niezależnych, peł­
ne 12 tygodni należy się po poro­
dzie.

abiturient li- 
przed matu-

Z PKO
Mieszkańcy z okolic Pyzdr, po­

wiat Września. — Dlaczego tak du 
żo samochodów z PKO otrzymuje 
Poznań, a inne miejscowości są 
przez to pokrzywdzone?

RED. — Premie w postaci samo 
j chodów rozlosowywane są przez 
! PKO co kwartał pomiędzy posiada 
( czy książeczek uprawnionych do 

■ udziału w takich losowaniach. Na 
! każde 1900 lub 1500 sztuk książe- 
| czek przypada 1 samochód. O tym 
! kto samochód otrzyma, czy będzie 
| to mieszkaniec Poznania, innego 
miasta czy też wsi — decyduje wy 
łącznie los.

20-lecie Czołówki Filmowej 
Wojska Polskiego

Przypadająca w tym ro­
ku 20 rocznica utworze­
nia ludowego Wojsk,a 
Polskiego łączy się z 

powstaniem pierwszego za­
lążka odrodzonej polskiej ki­
nematografii, jakim była Czo 
łówka Filmowa 1 dywizji im. 
Tadeusza Kpściuszki. Zgrupo­
wała ona reżyserów i opera­
torów związanych w okresie 
międzywojennym z lewico­
wym nurtem polskiej sztuki
filmowej, 
członków

szczególności 
Stowarzyszenia

ODSZKODOWANIE
S. N. Szamotuły — Idąc ułicą, po 

opadzie śniegu, upadlam i dozna­
łam wstrząsu mózgu. Przeleżalan 
w szpitalu 3 miesiące, jestem rze I 
komo zdrewa. ale bóle ‘głowy od­
czuwam w dalszym ciągu. Za po­
byt w szpitalu płaciła opieka spo­
łeczna; otrzymywałam także 300 ?.! 
zapomogi. Obecnie nie otrzymuję 
już jej, gdyż komisja lekarska 
przyznała mi III grupę inwalidz­
twa. Czy za wypadek megę żądać 
odszkodowania?

RED. — Za wypadek na chodni­
ku przysługuje Pani odszkodowa­
nie od właściciela nieruchomości 
w tym wypadku, o ile zaniedba! 
on swoich obowiązków usunięcia 
śniegu i posypania chodnika P'a*" 
kiein w celu zabezpieczenia prz 
gołoledzią. Radzimy wezwać wła­
ściciela nieruchomości do zap c_ 
nia odszkodowania, zaś w P^y 
padku odmowy wystąpić o odp - 
wiednie roszczenia do sądu.

ców w Sielcach nad Oką), 
„Lenino”, „Polska walcząca”, 
„Majdanek — cmentarzysko 
Europy”. Reżyserem ich był 
Aleksander Ford, operatora­
mi — St. Wohl oraz A. i W. 
Forbertowie. Dalsze tytuły 
mówią o kolejnych etapach 
wojny: „Na zachód”, „Bitwa 
o Kołobrzeg”, „Zagłada Ber­
lina”.

Służba w Czołówce była do­
brą szkołą, w której zdoby­
wała ostrogi artystyczna ka­
dra odrodzonej kinematogra-

20-lecie PRL Prz^ot°Ś 
pełnometrażowy , {L 
mentalny „Polska 1963 . W 
żyserię obejmie Aleksand 
Ford, który pisze obecnie 
nariusz wraz z 
towskim, Karolem Ma^- 
skim, Włodzimierzem 
skim i Zbigniewem Zału s« . 
W filmie znajdzie się ™ 
historyczna oraz takie 
jak „Co się zmieniło , -< 
ska w świecie współczeS y 
i „Dyskusje Polaków .

(Kt-PAP)

,Start”, które walczyło o film, fii. W filmach Czołówki od-
artystycznie ambitny i zaan­
gażowany społecznie. W zespo 
le CzołóWki znaleźli się reży­
serzy: Aleksander Ford, Je­
rzy Bossak, Ludwik Perski, 
operatorzy: Adolf i Włady­
sław Forbertowie, Stanisław 
Wohl i in. Mimo skromnego 
wyposażenia, w okresie od 
czerwca 1943 r. do maja 1945 
roku filmowcy w mundurach 
zrealizowali io krótkometra­
żówek dokumentalnych i roz 
poczęli stałą edycję — uka­
zującej się po dziś dzień — 
Polskiej Kroniki Filmowej.

Od „Przysięgamy 
ziemi polskiej

A oto tytuły pierwszych 
filmów Czołówki: „Przysię­
gamy ziemi polskiej” (repor­
taż z przysięgi Kościuszkow-

naleźć można zresztą wiele 
cech, które uważamy dziś za 
najcenniejsze i najbardziej 
charakterystyczne dla pol- 
skięj twórczości dokumental­
nej ,— zaangażowanie, lako­
niczność relacji, umiejętność 
posługiwania się wymową 
szczegółu. Z tą gałęzią filmu 
związał po wojnie swą dzia­
łalność założyciel Warszaw­
skiej Wytwórni Filmów Do­
kumentalnych — Jerzy Bos­
sak.

„ do „Polśka 1963“
Nazwę „Czołówka” nosi dziś 

Wojskowa Wytwórnia Filmo­
wa, która w celu uczczenia 
jubileuszu urządzi we wrześ­
niu w stolicy pokazy krótko­
metrażówek zrealizowanych 
w latach 1943—1945 przez fil­
mowców w mundurach, a na

Sprawy Niemiec 
drażliwy temat

Deputowany do 
ramienia FDP, 

najwyraźniej zan ie
istnieniem konsulat ,
mieckiej Republiki 
tycznej w państwach, a-
utrzymują stosunk! J^raln* 
tyczne z Republiką • tcrne- 
złożył w tej sprawie ^^ 
lację, domagając się inister- 
wania stanowiska . nyCh. 
stwa spraw zagrania) 
Jednak odpowiedzi me0 
mał i to za własną zg j 
putowany Rademacher^ 
wpływem perswaZJ ' esOwa- 
przedstawicieli zamteres 
nego ministerstwa zgo1 
swą interpelację ^,C dnjOnir 
podaje prasa za^f>erpelacji 
miecka, temat 1 
uznano za »zt>yt draż ^Ąp)

z



Pracownicy poszukiwani
. »«c«yń**c** Przedsiębiorstw* Spożywcze Przęmysłw 
Terenowego, Leszno, ul. Boi. Chrobrego nr 8 — za- 
irudni natychmiast technika budowlanego, wzgl. 
technika - mechanika ha stanowisko kierownika in- 
«-estvcji. Warunki pracy i płacy do omówienia

przedsiębiorstwo Instalacji Przemysłowych w Po- 
znaniu, ul. Buraczana nr 2 — przyjmie palacza - 
dozorcę (warunek mieszkanie pokój z kuchnią na 
zamianę). Wynagrodzenie miesięczne w sezonie opa- 
jowyw do 2.500 zł wg układu zbiorowego pracy 
w budownictwie._________________________ K3790
inżynierów - mechaników — do pracy w konstrukcji 
taboru szynowego; inżynierów - elektryków — do 
pracy w konstrukcji taboru szynowego, pożądana 
specjalność trakcja elektryczna; techników - mecha­
ników — na stanowiska ml. konstruktorów'; kopistę- 
kreślarza; jedną biegłą maszynistkę — praca poza 
halą maszyn: jedną biegłą maszynistkę — ze znajo­
mością języka rosyjskiego zaangażuje zaraz Cen­
tralne Biuro Konstrukcyjne Przemyślu Taboru Ko­
lejowego w Poznaniu, ul. Dzierżyńskiego 231/239. 
Zgłoszenia wraz ze szczegółowym życiorysem pro­
simy kierować pod w. w. adresem. K3878
Spółdzielnia Praey w Poznaniu poszukuje kierow­
nika oddziału produkcji oraz technologa, wymaga­
ne wykształcenie średnie techniczne i długoletnia 
praktyka. Oferty prosimy kierować do Biura Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla K3932.
Sprzedawców branży pasmanteryjnej, galanteryjnej, 
tekstylnej oraz do sklepów komisowych — przyj- 
mierny zaraz — M. H. D. Art. Przem. Różnymi 
w poznaniu, ul. Paderewskiego 11 (I ptr.). K3947
Miejskie Zakłady Terenowego Przemysłu Materia­
łów Budowlanych w Poznaniu, ul. Jackowskiego 42a, 
przyjmą:
_ 5 robotników do prac w Kredowni i Supremiarni 

przy ul. Fortecznej;
— 2# robotników do prac w Cegielni Zabikowo, 

Swierczewo, Rudnicze, Kotowo;
— 5 robotników do prac w Betoni.arni — ul. Gdyń­

ska 42;
— 2 mechaników na silniki wysokoprężne i obsługę 

koparek i spychaczy — ul. Gdyńska 42;
— 2 operatorów z uprawnieniami do obsługi spy­

chaczy S-100 i S-80 — ul. Gdyńska 42;
— 2 kierowców samochodowych z II, wzgl. I kat. 

do Bazy Transportowej przy ul. Kopanina;
— 1 magazyniera do Magazynu Betoniarni — ulica 

Gdyńska 42. K3960

F. S. 5. WSPÓLNIE Z

K U

K42«

NA RYN

komunikat
WYDZIAŁ ZATRUDNIENIA 

PREZYDIUM RADY NARODOWW 
M. POZNANIA

WIELKI
KIERMASZ

Z OKAZJI
»MIĘDZYNARODOWEGO DNIA DZIECKA <

URZĄDZA
M. H. D. UŻYTKU KULTURALNEGO

że ogłoszenia o poszukiwaniu pracowników przez 
zakłady pracy tak z terenu m. Poznania jak 
i powiatu poznańskiego mogą być drukowane 
w miejscowej prasie tylko po uzyskaniu przez 
ogłoszeniodawcę pisemnej zgody tut. Wydziału.

Nie wymagają zgody ze strony tut Wydziału 
ogłoszenia dot. zapotrzebowań na pracowników 
administracji państwowej i wymiaru sprawie­
dliwości (z wyjątkiem personelu pomocniczego 
i pracowników fizycznych), personelu nauczy­
cielskiego, fachowego personelu służby zdro­
wia, muzyków, artystów, pracowników orga­
nizacji politycznych i społecznych, redaktorów, 
dziennikarzy.

Zezwolenia na ogłaszanie wolnych miejse pra­
ey wydaje referat zgłoszeń wolnych miejse 
pracy tut. Wydziału, ul. Zamkowa 1/2, II piętro, 
pokój nr 9. K401J

W NIEDZIELĘ 26. V. 1963 R. W GODZINACH OD 8—14.
STOISKA ZAOPATRZONE BĘDĄ PRZEZ
W. H. T., W. P. H. O. I CENTROGAL

W ODZIEŻ DZIECIĘCĄ, GALANTERIĘ I DZIEWIARSTWO,
OBUWIE ORAZ ARTYKUŁY SPORTOWE, MATERIAŁY
SUKIENKOWE I UBRANIOWE oraz OKAZYJNE RESZTKL

STOISKA M. H. D. PROW ADZIĆ BĘDĄ Z A B A W K L

Fabryka Galanterii Metalowej Przemyślu Gumowe­
go, Poznań, ul. Mylna 26 — przyjmie zaraz:

— technika - mechanika,
— szlifierza narzędziowego,
— ślusarza narzędziowego, 
— ślusarza remontowego, 
— rozdzielcę robót.

SPÓŁDZIELNIA PRACY 
WYROBÓW METALOWYCH I MODELARSKICH 

POZNAN, al. Michała 49

Przetargi
LICYTACJA NIERUCHOMOŚCI

Komornik Sądu Powiatowego, rewiru IV w Pozna­
niu, ogłasza, że dnia 29 czerwca 1963 r., o godz. 18 
w gmachu Sądu Powiatowego dla miasta Poznania 
w Poznaniu, ul. Młyńska la, pokój nr 234, odbędzie 
się w drodze publicznego przetargu sprzedaż nieru­
chomości położonej w Poznaniu przy ul. Grodziskiej 
nr 129. Nieruchomość ta, oszacowana na 196.900 zł, 
zapisana jest w księdze wieczystej Sądu Powiato­
wego dla miasta Poznania pod nr Kw. 10447 i skła­
da się z parceli o powierzchni 769 mi z jednopię­
trowym budynkiem mieszkalnym, obejmującym pięć 
mieszkań. Cenna wywołania wynosi 147.450,— zł, 
a przystępujący do przetargu obowiązany jest zło­
żyć rękojmię w wysokości 19.660 zł. 36642g

Wa?unki płacy i pracy do omówienia 
Kadr.

Dziale 
K3957

ZAWIADAMIA
P. T. KLIENTÓW SEKTORA NTEUSPOŁECZN.

Zakłady Przemysłu Metalowego H, Cegielski w Po­
znania przyjmą zaraz: inżyniera - chemika ze zna­
jomością lakierowania metal; obróbki galwanicznej 
z wynagrodzeniem wg stawek Ministerstwa Prze­
mysłu Ciężkiego. Zgłoszenia osobiste przyjmuje 
Dział Ewidencji Osobowej przy ul. F. Dzierżyń­
skiego nr 223/229, pokój nr 103. K3968

Zakład Budowlano - Remontowy Państwowych Go­
spodarstw Rolnych w Szamotułach z siedzibą w Ga­
lowie — zatrudni natychmiast: techników' budowla­
nych i majstrów, planistę, księgowego finans. oraz 
każdą ilość murarzy, zdunów', dekarzy i robotników. 
Warunki płacy i pracy wg układu zbiorowego pra­
cy w budownictwie. Dogodny dojazd z Poznania
i Wronek. Praca w Galowie 0,5 km od Szamo-

£e nie przyjmuje zleceń 
produkcyjnych na ODLEWY ŻELIWIE 

aż do odwołania, z uwagi na pełne obło­
żenie portfelu produkcji.

tuł. Przystanek autobusowy na miejscu. Zgłoszenia 
pisemne lub osobiste: ZBR Galowo, pow. Szamotu-

K4124

Przedsiębiorstwo Państwowe „Dom Książki” w Po­
znaniu, ulica Marchlewskiego 108/112, ogłasza prze­
targ nieograniczony na sprzedaż samochodu osobo­
wego „Warszawa 20”. Przetarg odbędzie się dnia 
10 czerwca 1963 r„ o godzinie 10 w Poznaniu, przy 
ul. Szyperskiej nr 8a (barak drewniany) gdzie można 
oglądać samochód codziennie w godzinach od 10—15 
za w'yjątkiem dni świątecznych. Cena wywoławcza 
samochodu zł 36.090. Przystępujący do przetargu 
zobowiązany jest wpłacić do kasy przedsiębiorstwa 
wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoławczej 
najpóźniej na 1 dzień przed przetargiem. W prze­
targu mogą wziąć udział przedsiębiorstwa: pań­
stwowe, spółdzielcze oraz osoby prywatne. K4299

Zakłady Energetyczne Okręgu Zachodniego w Po­
znaniu, ul. Marcelińska 71 — zatrudnią księgowego 
rewidenta. Zgłoszenia pisemne do Działu Kadr.

K3990
Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Instalacyjnych 
w Poznaniu, ul. Ogrodowa 12 — przyjmie natych­
miast pracowników umysłowych:
— kalkulatora do Warsztatu Mechanicznej Produkcji

Pomocniczej,
— technika normowania instalacji sanitarnych, 
— kalkulatora do komórki badania kosztów, 
— inżyniera lub technika instalacji sanitarnych, 
— technika do Bazy Narzędziowej,
— Technika lub mistrza branży sanitarnej.
Wynagrodzenie według stawek przewidzianych 
układem zbiorowym pracy w budownictwie. Zgło­
szenia przyjmuje Sekcja Kadr — pokój 207. K4119
Spółdzielnia Pracy „Żel - Metał” w Szamotułach, 
ulica Ratuszowa 10 — ogłasza konkurs na stanowisko 
kierownika technicznego Spółdzielni — wymagane 
wykształcenie średnie i 8 lat praktyki. Pożądana 
znajomość zagadnień spółdzielczych. Wynagrodzenie 
do 2.400 zł plus premia. Oferty składać należy pod 
adresem Spółdzielni w terminie do dnia 31. V. 1963 r.

K4168
Swarzędzkie Fabryki Mebli w Swarzędzu, ul. Po­
znańska nr 25 — przyjmą do pracy zaraz 6 inżynie­
rów, względnie techników technologii drewna na 
stanowiska w Dziale Technologiczno - Konstrukcyj­
nym. Wysokość wynagrodzenie uzależniona jest od 
posiadanych kwalifikacji i ukończenia stażu pracy. 
Dla samotnych zapewniamy mieszkanie w hotelu.

K4258
Spółdzielcze Przedsiębiorstwo Przemysłowe Galan­
terii Metalowo - Samochodowej poszukuje pracow­
ników na następujące stanowiska:
1. kierownika technicznego — wykształcenie wyższe,
2. gł. konstruktora — wykształcenie wyższe,
3. mistrza Dz. Galwanii — wykształcenie średnie,
4. mistrza Dz. Obróbki Piast. — wykszt. średnie,
5. 3 brakarzy z zakresu mechaniki,
6. 4 ślusarzy narzędziowych,
7. 1 rozdzielcę,
8. 1 galwanizera — brygadzista pracujący,
9. 2 galwanizerów do obsługi wanien.
■Wyczerpujące oferty należy składać do Biura Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla K4272.

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci mego 
ukochanego męża, ojca i dziadka, śp.

Józefa Kopruckiego 
odprawiona zostanie msza św. żałobna w po­
niedziałek, dnia 27 bm., o godz. 8 w kościele 
Sw. Stanisława na Winiarach, 

o czym zawiadamiają
ŻONA Z DZIEĆMI I WNUKI

Unia 22 maja 1963 r. zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św., mój ukochany mąż, ojciec, teść 
1 dziadek, śp.

Bolesław Gut
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 25 bm., o go­

dzinie 12,15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W smutku pogrążona

RODZINA

Dnia 24 maja 1963 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., nasza ukochana, nigdy nie­
zapomniana matka, teściowa, babcia i pra- 
oacia, przeżywszy lat 76. śp.

z Gorońskich

Katarzyna Plich
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę. 26 bm., o go- 

„ ?le 16,45 z kaplicy cmentarnej, przy ul. Łu­
życkiej.

" W głębokim smutku pogrążeni
’ CÓRKA, ZIĘĆ, SYNOWIE I SYNOWE 

„Poznań, Golęcińska 9 m. 11. 36638g

W dniu 22 maja 1963 r. zmarł nasz długoletni 
1 sumienny pracownik, dobry kolega

Tadeusz Politański
Oddajemy eześć Jego pamięci!

0 p°8rzeb odbędzie się w sobotę; dnia 25 bm., 
godzinie 14 na cmentarzu na Górczynie.

Współpracownicy Dyrekcja Rada Zakładowa

W. P. „ARGED” W POZNANIU
- _______ K4337

ły, telefon Szamotuły 520.

aca
Potrzebny pracownik z 
rodziną, pomocnikiem do 
pracy w gospodarstwie — 
mieszkanie, utrzymanie 
zapewnione. Osieczna. Go­
styńska 9, pow. Leszno.

10737p
Fryzjerka młodsza — do­
bra siła — potrzebna za­
raz. St. Winter. Rogoźno, 
ul. W. Poznańska 13, te-
lefon 62. 35310g
Dochodzącej tygodniowo 
trzykrotnie poszukuje le­
karz (trzy osoby). Łąko-
wa 17 m. 6. 35526g
Dochodzącą, uczciwą ren-
cistkę na miesiące
przyjmę (wyłącznie opie 
ka nad dzieckiem). Że­
romskiego 6c m. 6.

36602p
Gosposi referencjami
do samodzielnego prowa-
dzenia 
zaraz.
Oferty

domu 
Dobre 
Biuro

Grunwaldzka 
35942g.

poszukuję 
warunki. 
Ogłoszeń, 
19 dla

NauKa
Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna, 
Poznań, Aleje Marcinków 
skiego 2a, parter. 35010g

Ku pno
Pierze nowe i używane —
gęsie, 
puje 
znań,

kacze, kurze ku- 
„Polplume” — Po- 
Rynek Łazarski 2,

godz. 8—16, tel. 668-72.
35706g

Dnia 19 kwietnia br. 
odeszła do wieczności 
moja ukochana żona, 
nasza najukochańsza 
matka, babcia, teścio­
wa, przeżywszy lat 58, 
śp.

Joanna Jander
z domu Wegner

Pogrzeb odbył się w 
niedzielę, 21 kwietnia 
br. w Wyszynach, po­
wiat Chodzież, 

o czym zawiadamia 
pogrążona w smutku

RODZINA
108920

K4008

Kupię nowy samochód 
„Wartburg” |ub „Mo­
skwicz”. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 36272g.
Łańcuszek złoty z
żykiem, Matką
lub św. Tereską
Telefon 97-65.

krzy- 
Boską 
kupię.
35644g

OGŁOSZENIA OROBNE
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlane nr 3 w Po­
znaniu, ulica Solna 12 — ogłasza przetarg na sprze­
daż następujących pojazdów mechanicznych:

ciągnik marki „Zetor”, typ T-25 —

Sprzedam garaż drewnia­
ny, składany prawie no­
wy, teł. 667-75, od godz. 
19-’ Zagórski, Poznań, 
Niecała 8 m. 6. 36629g

Sprzedam dom wyłączo­
ny blisko tramwaju z o- 
grodem, wolne 3 pokoje 
i 2 kuchnie. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 34560g.

2.

3.

przyczepa

przyczepa

samochód

LóKale
Kupię mieszkanie wyłą­
czone 2 pokoje, kuchnia,
łazienka samodzielne,

Kupię maszynę rymarską 
praworamienną. Mieczy­
sław Płocki, Koło, Woj­
ciechowskiego 21. 10635p

Wózki dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary' poleca: 
Brzozowska, Poznań, Czet 
wonej Armii 10. 34095g
Pianino marki „Zimmer-
mann’ sprzedam. Tel.
451-50, godz. 17—21. 36389g
Wózki dziecięce spacero­
we, zabawki, figurki, po­
darki praktyczne poleca 
Lesiński, Poznań, Zydow-
ska 33. 34989g
Motocykl „Junak” przy- 
czepką, skórę sprzedam. 
Poznań, Biedrzyckiego 1 
(narożnik Palacza). 35504g
Motocykl „WSK” w ideał 
nym stanie sprzedam. Za-
cisze 35512g
Motocykł „Junak” (1962) 
tanio sprzedam. Oglądać 
po godz. 16. Sw. Rocha 2a 
m. 8. 35529g
Sprzedam drzewo budow­
lane 17 m3, cena 800,— zł 
za 1 m*. Józef Suchy, 
Pszczew, poczta i stacja 
kolejowa Pszczew, powiat
Międzyrzecz. 36493g
Skuter „Cezeta” sprze­
dam, zamienię na moto­
cykl. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz-
ka 19. 10890p
Samochód „Fiat” sześcio­
osobowy sprzedam, stan 
dobry. Henryk Nowak, 
Mogilno, Padniewska 39. 
_____________ _ _10631p 
Piły trakowe, zagranicz­
ne, różnej długości sprze­
dam. Poznań, Garbary 1
m. 19. 34956g
Sprzedam korzystnie wó­
zek głęboki, biało-czer­
wony, tel. 653-41. 36639g
Sprzedam korzystnie mo­
tocykl „jawa0 250. Krzy- 
żański, Grunwaldzka 250.
od godz. 16.

przy tramwaju. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 34148g.
Kupię samodzielny pokój 
wyłączony na terenie Po­
znania. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
35522g.
Wydzierżawię komforto­
we 2-pokojowe, wyłączone
mieszkanie śródmie-
ściu. Płacę czynsz z gó­
ry. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
35528g._______________ ..
Zamienię mieszkanie 2 po­
koje, kuchnia, łazienka, 
telefon, samodzielne, w 
Kościanie, na takie samo 
w Poznaniu. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dla 35535g.
Zamienię 2 pokoje, kuch­
nia, łazienka, samodziel­
ne na mieszkanie samo­
dzielne, duży pokój z 
kuchnią, przynależnościa- 
mi. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
36030g.

Nieruchomości

Sprzedam dom jednoro­
dzinny, centrum Szamo­
tuł. Wolne mieszkanie. 
Wiadomości: Szamotuły, 
Świerczewskiego 14. 3496Óg
Sprzedam działkę 0,7 ha 
z rozpoczętą budową wil­
li, przedmieście Kalisza, 
cena 140.008 zł. Kalisz, Bo­
lesława Prusa 19 m. 8.

10630p
Gospodarstwo miejskie 
ogrodnicze 4 ha ziemi 2 
klasy, zabudowaniem ma­
sywnym nawet na 2 ro­
dziny, zelektryfikowane, 
200.000 zł, podobne 2 ha 
na wiosce, 120.00 zł. Do­
mek z ogrodem 2 pokoje 
i kuchnia w Poznaniu, 
przy pętli, cena 125.000 zł

mieszkaniem zastęp­
czym, 100.000 zł. Poleca:
Adamski, Poznań, Małec- 

36637g kiego 21 m. 9. , 36166g

Dnia 23 maja 1963 r. zasnął w Panu, zakończywszy swój pracowity 
i znojny żywot, nasz drogi mąż, ojczulek, zięć, teść, brat, szwagier i dzia­
dziuś, w wieku lat 75, śp.

Mieczysław Koralewski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 25 maja br., o godzinie II w Su­

lechowie,
• czym zawiadamia stroskana 

RODZINA
36592g |

Dnia 22 maja 7963 r. zasnął w Bogu po ciężkich cierpieniach, przeżywszy 
lat 69, nasz najukochańszy ojciec, śp.

Tadeusz Politahski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 25 bm., o godzinie 14 z kaplicy 

cmentarnej na Górczynie,

o czym zawiadamiają w głębokim smutku pogrążeni
CÓRKI, SIOSTRY I RODZINA

———■------ --------------------------- 36589 g

Działki budowlane pod 
domki jednorodzinne w 
Nekli, blisko stacji tanio 
sprzedam. Antoni Pio­
trowski, Nekla, powiat 
Września. 10733p
Sprzedam ziemię pod bu­
dowę (Solec Wielkopol­
ski), stacja w miejscu. In­
formacji udzieli właściciel 
Kazimierz Orzechowski, 
Orzechowo, powiat Wrze-
śnia. 10639p
Sprzedam warsztat ślusar 
ski z kompletnym urządzę 
ńiem oraz dom mieszkał 
ny z ogrodem, Wincenty 
Zyto, Jutrosin, ul. Swier 
czewskiego 18, pow. Ra­
wicz, tel. 65. 10641p
Sprzedam willę dwuro­
dzinną, wyłączoną wol­
nym mieszkaniem (3 po­
koje, kuchnia) Oferty Biu 
ro Ogłoszeń Grunwaldz­
ka 19 dla 35444g.
Parcela 
morgi 
znania

pod budowę 3
Dąbrowa k. Po- 

(zelektryfikowa-
na). Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 35483g.
Sprzedam tanio z powo­
du starości 4 ha ziemi 
przy mieście Trzemeszno, 
woj. Bydgoszcz. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Grunwaldzka 19 dla 
35511 g.______________
Sprzedam gospodarstwa 
rolne 26 ha i 15 ha z za­
budowaniami pod Gniez­
nem. Wiadomość: Kopeć, 
Poste Restante, Łubowo 
k. Gniezna. 10632p
Parcele 110 m! i półhek- 
tarową — ogrodniczą bli­
sko tramwaju sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
35839g._____
2 pokoje, wysoki parter, 
podpiwniczone, weranda 
(elektryczność, siła, kana­
lizacja), 500 mt ogrodu, 
przy stacji, szkole, lesie, 
25 minut z Poznania ko­
leją, wolne, 130.000 zł lub 
całe 4 pokoje z przyna- 
leżnościami, 1030 mt sprze­
dam. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 36374g.

typ M-20 —

m-ki „Sanowag”, 
cena

marki „Sanowag’ 
cena

osobowy marki

cena wywoławcza
typ D-30 — 
wywoławcza
typ D-30 — 

wywoławcza 
„Warszawa”,

cena wywoławcza
Z tym, że na pojazdy w pozycji 1—3 

targiem ograniczonym.
Przetarg odbędzie się w dniu 7 czerwca 

dżinie 10 w siedzibie Przedsiębiorstwa.
Wadium w wysokości 10 proc, ceny

T.!W>

8.0W

3ó.oon

Ti

jest prze-

br

wywoław-
czej należy wpłacać w kasie przedsiębiorstwa.

Wnioski o nabycie pojazdów, należy składać do 
Działu Głównego Mechanika do 6 czerwca br.

Pojazdy można oglądać w dni pracy w godz. od 
10—14, po uprzednim zgłoszeniu się w pok. 38. K4268

Sprzedam 7 ha ziemi or­
nej w Małachowie, pow. 
Śrem. Nowa Sól, Wy­
spiańskiego 8 m. 11.

10638P

Wykonuję szlifowanie na 
szlifierce bezkłówce. Po­
biedziska, tel. 91. 358O9g

Sprzedam domek 3*/e-po-
kojowy. komfortowy.
w Puszczykówku, blisko 
dworca. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 35539g.
Parcele 1100 mi i półhek- 
tarową, ogrodniczą, bli­
sko tramwaju sprzedam.
Oferty Biuro 
Grunwaldzka 
35839g.

Ogłoszeń, 
19 dla

Uwaga! Wille wolnosto­
jące, wolne, wyłączone 
lub bliźniacze w dzielni­
cy Ostroroga, Grodziskiej, 
Wolsztyńskiej, Zbąszyń- 
skiej, Szamotulskiej, Dą­
browskiego kupię. Cena 
obojętna. Zgłoszenia: A- 
damski, Poznań, Małec­
kiego 21 m. 9, tel. 612-01,
wewn. 346.

Im®
36522g

Uprzejmego znalazcę bu­
tów (mokasyny damskie) 
zgubione 23 bm., przy 
szosie Osowa Góra, 
proszę o wiadomość: Cze­
ka jło, Poznań, Sw. Józefa 
nr 5 m. 7, tel. 92-23.

36580g
Zgubiłem prawo jazdy 
kat. amatorskiej. Bogdan 
Gałkowski, Poznań, Ma­
łe Garbary 1 m. 3.

35843g

Do Gdańska—Sopotu za- 
biorę samochodem osobo­
wym 2—3 osoby, dnia 2. 
VI. 1963 r„ telefon 97-65.

36558g

Wypożyczalnia zagranici*- 
nych sukien ślubnych, 
welonów, nakryć do 
chrztu. Chełmońskiego 10.

36 334g

Matrymonialne

Wdowa po sześćdziesiąt­
ce z mieszkaniem pozna 
pana w celu matrymo­
nialnym. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 35233g.
Wdowa przystojna, pra­
cująca, wyższe wykształ­
cenie poszukuje znajo­
mości odpowiedniego pa­
na, kulturalnego, dobre­
go charakteru, dobrze sy­
tuowanego od lat 58. Ceł 
matrymonialny. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzką 19 dla 25387g.
Panna lat 30 z mieszka­
niem pozna kawalera w 
celu matrymonialnym do 
lat 35, wykształceniem 
średnim. Oferty Biuro O- 
głoszeń Grunwaldzka 19 
dla 35360g.
Rzemieślnik lat 37. pozna 
p.anią w celu matrymo-
nialnym. Oferty Biuro
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 35486g.
Panna lat 28, miła, doma- 
torka, wykształcenie śred 

( nie, pozna kulturalnego 
i pana, do lat 35, chętnie 
wdowca z dzieckiem. 
Cel matrymonialny. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
35499g.
Panna posiadająca domek 
w Poznaniu pozna odpo­
wiedniego pana do lat 40. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 35630g.

w^ek^laT^ k Za^e’ Sakramentami św.,
w wieku lat 65, moj kochany mąż, przyjaciel, śp.

inż. Władysław Tomsio
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia « bm., o godzinie 13 45 z ka­

plicy cmentarnej na Junikowie.

Poznań, Sosnowiec, Anglia.

W głębokim smutku pogrążona 
2ONA z rodziną

W dniu 24 maja 1963 r. zmarł nasz kolega i przyjaciel

K4359

inż. Władysław Tomsio
st. inz. Oddziału Produkcji Zwierzęcej

Zmarły darzył nas zawsze serdeczna Dtzviażnin
przysługa nie była mu uciążliwa P^YJaznią żadna koleżeńska

enSa’r“ n?dni. 27 bm„ o godzlnle 13,ł5

GRONO KOLEGÓW ODDZIAŁU PRODUKCJI ZWIERZĘCEJ 
WYDZIAŁU ROLNICTWA I LEŚNICTWA PWRN

36662g
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sobota

Grzegorza, 
Brunona

Słońce: 3.45—19.55

OPERA — g. 19 — „Aida” (ko­
niec ok. g. 22), POLSKI — g. 15.30 
„Zemsta” (koniec ok. g. 18), NO­
WY — g. 19 — „Klub kawalerów” 
(koniec ok. g. 22), QPERETKA — 
g. 19 — „Dziękuję Ci Ewo” (ko­
niec ok. g. 22).
KiNA

APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.15 — „Sprawa Niny B.” (franc., 
18 1.), BAŁTYK ♦— g. 10, 12.30, 
15.30, 18, 20.30 — „Strachy zamku 
Spessart” (NRF, 16 1.), CZTERNA­
STKA — nieczynne, GONG — g. 
10, 12, 16 — „Milion” (franc., 12 1.) 
g. 18, 20 — „Alibi doskonałe” — 
(ang., 12 1.), GWIAZDA KINO 
DOBRYCH FILMÓW — g. 10.30, 
13, 15,30, 18, 20.15 — „Dyliżans” — 
(USA, 12 1.,), HUTNIK — g. 18 — 
„Nędznicy” I i II seria (NRD, 14 
1.); KOSMOS — g. 15 — „Krzesi­
wo” (NRD, 10 1.), g. 17, 19.30 — 
„Lecą żurawie” (radź., 16 1.), MAL 
TA — g. 16.30, 19 —• „Rocco i jego 
bracia” (włoski, 18 1.), MUZA — 
g. 10, 12.30 15, 17.30 — „Diabeł mor 
ski” (radź., 12 1.), g. 20 — „Ich 
dzień powszedni” (poi., 18 1.), 
OLIMPIA — nieczynne, OSIEDLE 
g. 16, 18, 20 — „Śniegi w żałobie” 
(USA, 12 1.), PRZYJAŹŃ — g. 
15.30, 18, 20.15 — „Jutro premiera” 
(poi., 16 1.), RUSAŁKA — g. 17, 
19.30 — „Miłość i gniew” (ang., 
18 1.), RIALTO — g. 10.30, 13, 15.30, 
18, 20.15 — „Następcy tronów” — 
(włoski, 18 1.), SCALA — g. 16, 13, 
20.30 — „Siedmiu wspaniałych” 
(USA, 14 1.), TĘCZA — g. 16, 18, 
20 — „Karmazynowy pirat” (USA, 
12 1.), WARTA — g. 10, 12.30, 15 
„Nie ma miejsca dla dzikich 
zwierząt” (NRD, 7 1.), g. 17.30, 20 
„Zdarzyło się w Rzymie” (włoski 
18 1.), WILDA — g. 12, 14.30, 17 — 
„Kapitan Fracasse” (franc., 16 1.), 
g. 20 — Wieczór filmów rozryw­
kowych „Czego pragnie Lolu” — 
(USA), WCZASOWICZ — g. 17 — 
„Kolorowe melodie” (USA, 10 1.), 
g. 19.15 — „A lasy wiecznie śpie­
wają” (austr., 12 1.), WOJSKOWE 
g. 17, 19.30 — „Zabawna buzia” — 
(USA, 16 1.), WRZOS (Luboń) — 
nieczynne, WRZOS (Mosina) — g. 
15 — „Tomcio Paluch” (meks., 8 
lat), g. 17, 19.15 — „Żołnierz i bo­
hater” (NRF, 16 1.), ZNICZ (Zabi- 
kowo) — nieczynne.

RADIO
SOBOTA

WARSZAWA I: 9 — Dla klas III 
i IV; 9.20 — Koncert; 10.20 — Kon­
cert symf.; 11 — Dla klasy V; 
11.24 — „Na wesoło”, 13 — Dla 
klas III i IV; 13.20 — Koncert Or­
kiestry Mandolinistów Łódzkiej 
Rozgł. FR; 14 — „Niezapomniane 
stronice”; 14.30 — Pol. muz. ba­
letowa; 15.25 — Mój program na 
antenie, 16.05 — Z życia ZSRR; 
16.35 — Program młodzieżowy; 
17.40 — Utwory skrzypcowe; 18 — 
„Pod rozwagę opinii”; 19.05 — 
„Wędrówki muz.; 20.26 — Sport; 
20.30 — Co ty na to; 22 — Kwa­
drans kołysanek; 22.15 — Gra Or­
kiestra Tan. PR; 23.12 — Koncert 
orkiestr rozrywkowych.

Wiadomości: 5, 6, ", 8, 12.05, 15, 
17, 20, 23.

POZNAN: 7.53 — Muzyka; 8.57 
— Jan Brahms: Nowe pieśni mi­
łosne; 9.20 — Rezerwa PI; 10 — 
Koncert popularnej muzyki bale­
towej; 11 — Z cyklu: „Sonaty 
fortepianowe”; 11.30 — Muzyka 
operowa; 12 — Transmisja ze star 
tu honorowego z Magdeburga do 
XV etapu XVI Kolarskiego Wy­
ścigu Pokoju Magdeburg — Ber­
lin; 12.15 — Polskie melodie; 13.05 
— Melodie rosr.; 14.35 — Melodie 
rozrywkowe; 14.45 — Dla dzieci; 
15.10 — Sport; 15.35 — Dla dzieci; 
18.50 — Felieton M. Jorsta; 19.30 
— Matysiakowie; 20 — Od walca 
do twista; 20.40 — „List do mat­
ki”; 21.27 — Sport; 21.50 — Kon­
cert Poznańskiej Piętnastki Ra­
diowej; 22.10 — „Trzy po trzy 
Zespołu Dziewiątka”; 22.55 — Mu 
zyka taneczna; 23 — d. c. muzyki 
tanecznej.

Wiadomości: 5.30 , 6.30, 7.30 , 8.30, 
12.05, 16.05, 17.50, 19, 21, 23.50.

NIEDZIELA
WARSZAWA I: 8.15 — Muzyka; 

8.30 — Przekrój Muzyczny Tygo­
dnia; 9.20 — Jerzy Fryderyk Haen 
del: Koncert b-dur; 9.30 — Ma­
gazyn Wojskowy; 10 — Dla dzie­
ci; 10.20 — Koncert życzeń; 12.20 
— Melodie na dzień Święta Mat­
ki; 12.50 — Kiermasz Muzyczny; 
13.30 — „Rozmowy z posłami”; 
14.15 — „Zielony magazyn”; 14.30 

„W Jezioranach”; 15 —• „We­
soły autobus”; 16.05 — Przegląd 
wydarzeń międzynarodowy 16.20 
— „Nim poranek świta”; 17.09 — 
Muzyka tan.; 19.05 — „Zespół 
Dziewiątka”; 19.25 — Dobry wie­
czór, srebrny ekranie; 20 — „Ty­
dzień w kraju i na świecie”; 
20.30 — „Matysiakowie”; 21' — 
„Mikrofon dla wszystkich”; 22 — 
Utwory skrzypcowe; 22.20 —
„Teatr Poezji”; 23.10 — Muzyka 
rozrywkowa i taneczna.

Wiadomości: 6, 7, 8, 9, 12.05, 16, 
23.

POZNAN: 8.50 — Koncert; 10.30 
— „Wybrane nowele”; 11 — Me­
lodie hawajskie; 11.20 — „Zespół 
Dziewiątka”; 11.40 — Słuchamy 
muzyki ludowej; 13.10 — „Ktoni- 
ka Polaków”; 14 — Koncert ży­
czeń; 15 — Dla dzieci; 15.25 — 
Teatr Komiczny „Trzy razy ha”; 
15.55 — Mel. rozr.; 16.05 — Spra­
wozdanie z Bokserskich Mistrz. 
Europy w Moskwie; 16.15 — Mu­
zyka; 16.30 —- Koncert chopinow­
ski; 17.15 — „Gitara i piosenka”; 
17.30 —- „Podwieczorek przy mi­
krofonie”;$9.33 — Orkiestry tan.; 
20 — Rewia piosenek; 20.31 — „Ko

Akcja — tramwaje Jeżycka rada zadbała
Kto na tym zyskuje?

Wowy układ linii iramwa^owyck — nove (i stare) błędy

/^zas zamknąć naszą kilkutygodniową akcję. Tym bar- 
dziej, że zbliża się 1 czerwca, a wraz z tą datą — 

wprowadzenie nowego rozkładu jazdy tramwajów. Podsu­
mowanie zacznijmy zatem od sprawy najistotniejszej — roz­
ważań na temat — co może dać ów nowy rozkład?
Zapowiada się, że większość 

linii wróci na swe dawne tra­
sy przed przebudową ul. Gło­
gowskiej i M. Dworcowego. 
Dotyczy to: „2”, „3", „9", „10”, 
„11”, „12”, „14” i „17”. Na po­
zostałych liniach MPK zamie­
rza wprowadzić następujące 
zmiany:

• 1 — pojedzie z Dworca na 
Garbaty przez ul. Czerwonej Ar­
mii,

• 4 — ma kursować przez 
Most Uniwersytecki do Dębca,

Załoga statku 
„Poznań” 

w naszym mieście
Na zaproszenie Prezydium 

Rady Narodowej m. Pozna­
nia przybywa dziś do nasze- 

i go miasta 34-osobowa zało­
ga statku „Poznań”, Zwie­
dzi ona nasze miasto, m. in. j 
Palmiarnię, osiedle miesz­
kaniowe Grunwald, Fabry­
kę Silników Okrętowych 
HOP oraz zostanie przyjęta

I w Prezydium RN m. Pozna- „ 
nia. f

Wieczorem mili goście bę 
dą na przedstawieniu w 
Operze. (ms)

Oszczędniej z wodę
Wodociągi zawiadomiły nas, ze 

w związku z przeprowadzaniem ko 
niecznych napraw, w dniach od 
25 bm. godz. 22 do 27 bm. (ponie­
działek) godz. 6 rano nastąpią ogra 
niczenia w dostawde wody dla mia 
sta. Szczególnie dotyczyć to bę­
dzie domów i obiektów na Głów­
nej, Sródce i Osiedlu Warszaw­
skim. Zakłady pracy i mieszkań­
ców wzywają Wodociągi do zaopa 
trzenia się w zapas wody na wspc 
mniany okres, zwłaszcza w dziel 
nicach wyżej położożnych i w mie 
szkaniach na wyższych piętrach.

NAPASTNIK ZBIEGŁ
Na ul. Jarochowskiego, niezna­

ny napastnik uderzył siekierą w 
głowę przechodzącego funkcjona­
riusza MO, po czym zbiegł. Mi­
licjant nie stracił przytomności 
i przechodzącemu patrolowi wska 
zał kierunek ucieczki zbiega.

NIE CZEPIAĆ SIĘ AUT*
Czepiając się samochodu, 6-let- 

ni H. M. potrącony został przez 
pojazd i dotkliwie okaleczył so­
bie głowę.

BRZYDKA ZABAWA
Potrącony przez kolegów na 

klatce schodowej w Szkole przy 
ul. Żeromskiego, 10-letni N. K. 
upadł i stracił przytomność. Z po 
dejrzeniem pęknięcia czaszki prze 
wieziono chłopca do szpitala.

AGRESYWNA ŻONA
W wyniku nieporozumień mał­

żeńskich, żona pokaleczyła brzy­
twą ręce 50-letniemu S. D., prze­
cinając mu tętnicę, (t) 

ziołki”; 20.32 — Koncert estrado­
wy; 21.22 — Sport; 22 — Sport; 
22.25 — Sport; 22.30 — „Ze świata 
opery”; 23 — Muzyka taneczna.

Wiadomości: 6.30, 7.30, 8.30, 12.05, 
17, 21, 23.50.

TELEWIZJA
SOBOTA

POZNAN i PROGR. OGńLNOP.: 
11 — Program dla szkół — „ZOO­
LOGIA” dla kl. VI; 11.30 —Prze­
rwa; 15.50 — Program dnia, 15.55 
— Transmisja z zakończenia XV

• 5 — ma kursować przez 
Most Teatralny na Garbary,

• 6 — proponuje się skierować 
od ul. Bolkowickiej przez Most 
Dworcowy na Osiedle Warszaw­
skie,

• 7 — od Ogrodu Botanicznego 
pojedzie przez ul. Dąbrowskiego, 
Roosevelta i Most Dworcowy na 
Traugutta,

• 8 od Ogrodu Botanicznego 
przez ul. Zwierzyniecką i Most 
Uniwersytecki na Osiedle War­
szawskie,

• 13 — będzie kursować do Sta- 
rołęki, od ul. Bolkowickiej przez 
Most Uniwersytecki,

• 15 — miałaby jeździć z Wino­
gradów na Junikowo,

• 16 — z Winogradów na pl. 
Wielkopolski przez Most Teatral­
ny,

18 — sugeruje się skierować z 
Dębca przez ul. Marchlewskiego 
na Zawady.

Ponadto — linia 17 utrzyma obe­
cny kurs przez Most Teatralny.

Z powyższego zestawienia 
wynikają następujące fakty i 
wnioski:

Po pierwsze — Dyrekcja 
MPK nie dotrzymała słowa o 
uruchomieniu piątej linii tram 
wajowej ul. Grunwaldzką, co 
miało nastąpić właśnie teraz. 
Po drugie — zlikwidowano 
faktycznie linię nr „18”, bo 
trasa „nowej” „18” równa się 
trasie dawnej „19”, Po trzecie 
— przez przerzucenie „6” na 
Most Dworcowy powstało do­
datkowe (obok „trójki”) połą­
czenie ul. Grunwaldzkiej z 
Wildą i Nowym Miastem, 
natomiast z centrum utrzyma­
no tylko łączność za pośrednie 
twem „13”, co — naszym zda­
niem — jest wyraźnym absur­
dem. Dalej — mimo zasilenia 
trasy od „Bałtyku” do Bolko­
wickiej i Junikowa linią nr 15 
— nie rozwiązano sprawy po­
łączenia tej stale rozbudowu­
jącej się części miasta z Łaza­
rzem, likwidując bezpodstaw­
nie z tej właśnie trasy linię 
„18”. A przecież o nią toczono 
długie boje, zakończone ongiś 
dobrym rezultatem. Wydaje 
się, że można było łączyć Wi­
nogrady z Grunwaldem, ale 
wyłącznie na zasadzie linii do 
datkowej, być może właśnie 
tej obiecanej piątej.

Dokonane zmiany, które wy­
raźnie krzywdzą osiedle Grun­
wald i sąsiadujące z nim części 
miasta (powtarzamy — s y s t e 
matycznie rozbudowy 
wane i coraz bar­
dziej zaludnione) mia­
ły prawdopodobnie — zwłasz­
cza poprzez skierowanie na 
ul. Grunwaldzką linii „15” — 
odciążyć mosty, do tej pory 
bardzo przeładowane tram­
wajami. To są chyba pozo­
ry. W rezultacie bowiem 
„zniknie” z mostów tylko 
jedna linia. Zapomniano 
jednak przy tej okazji, że w 
sumie sytuacja na mostach bę 
dzie teraz lepsza (dzięki 
przebudowie Dworcowego), a

„Chwila wspomnień” — kroniki 
filmowe z roku 39; 18.15 — Tele­
turniej „wielka gra”; 19.15 — 
Kwadrans recenzenta; 19.30 —
Dziennik; 20 — Dobranoc; 20.10 — 
Sportowa Niedziela; 20.40 — Film 
fab. prod. ang. „Makbet”; 22.20 — 
Niedziela sportowa Wielkopolski.
WYSTAWY

BWA ARSENAŁ — St. Rynek — 
Wystawa Scenografii Piotra Po­
tworowskiego, Wystawa Rzeźby 
Olgierda Truszczyńskiego — czyn 
ne od g. 10—18.

KLUB ZAKŁADOWY ZNTK, ul. 
Robocza 4, wystawa grafiki A* 
Ratajczaka pt. „Zima” — g. 14—20. 
TPPA — g. 10—20. Wystawa prac 
studentów Studium Nauczyciel­
skiego w Kaliszu — czynna od g. 
10—20.

MUZEA
MUZEUM INSTRUMENTÓW 

MUZYCZNYCH Stary Rynek 45 
czynne od g. 9—15.
DYŻURY

SZPITAL IM. J. STRUSIA — 
chirurgia — interna — ul. Szkol­
na 8/12, tel. 511-11.

(Dyżury szpitali rozpoczynają 
się o godz. 8 i trwają do godz. 8 
dnia następnego).

STACJA POGOTOWIA RATUN 
KOWEGO M. POZNANIA — ul. 
Chełmońskiego 20. tel. 544-44.

POWIATOWA STACJA PR., ul. 
Kościuszki 103, tel. 86-86.

APTEKI: Armii Czerwonej 25, 
Kraszewskiego 12, Dzierżyńskiego 
349, Mazowiecka 12, Główna 53, 
Starołęcka 79 (tylko dyżur nocny), 
Głogowska 107, Strzelecka 33/35. 

nie gorsza. Więc po co to prze­
sunięcie?

Poddając powyższe po­
nownie do rozpatrzenia Dyrek 
cji MPK, popierając w całej 
rozciągłości wnioski i postula­
ty redakcji „Expressu Poznań­
skiego” w tym zakresie, za­
warte w artykule z dnia 23 
bm, liczymy zarazem na to, że 
odpowiednie stanowisko zaj­
mą także Komisja Komunika­
cji Rady Narodowej m. Po­
znania i Wydział Komunikacji 
Prezydium RN. Decyzje te są 
konieczne w najbliższym cza­
sie, jako że do 1 pozostało za­
ledwie kilka dni.

Za argument „poprawienia” 
sytuacji nie możemy również 
uznać tłumaczenia, że z Grun 
waldu kursują autobusy. Po 
pierwsze — jeżdżą one innymi, 
okrężnymi trasami, po drugie 
•— kursują nieregularnie (po 
prostu — niektóre wypadają); 
nie daje to gwarancji, że np. 
do pracy zdąży się za pomocą 
„upatrzonego” w rozkładzie 
wozu.

Wierząc, że odpowiednie 
czynniki wprowadzą k o- 
nieczną korektę planu 
zmian w kursowaniu tramwa­
jów (kolej na autobusy i trolej 
busy ma nadejść później), wy­
suwamy jeszcze następujące 
wnioski, wynikające z po­
przednich obserwacji, a mają­
ce zagwarantować należyte 
funkcjonowanie nowego roz­
kładu jazdy:

1 — Ponownie zwracamy uwagę 
na konieczność regulowania odjaz 
dów pociągów z końcowych przy­
stanków;

2 — za wszelką cenę trzeba u- 
trzymać system tzw. podwójnych 
przystanków. Do tej pory właści­
wie przystanki te nie były re­
spektowane;

3 — do Komendy Ruchu MO 
kierujemy apel o więcej wzglę­
dów dla tramwajów przy regulo­
waniu ruchu pojazdów na waż­
niejszych węzłach;

4 — liczymy na sprawną pracę 
kontrolerów, warsztatów i służby 
ruchu MPK dla zapewnienia na­
tychmiastowych „rezerw” w 
przypadkaah awarii wozów i ko­
nieczności ich zjeżdżania z trasy.

Spełnienie tych czterech wa­
runków da pewną gwarancję 
punktualniejszego kursowania 
tramwajów, uniknięcia „stad" 
i długich przerw na jednej 
trasie.

________________ M. S. i K, P.

Urządzenia energetyczne 
w przemyśle drzewnym
W Instytucie Technologii 

Drewna na Winiarach rozpocz 
nie się w najbliższy poniedzia 
łek. 2-dniowa, ogólnopolska 
konferencja techniczna, doty­
cząca zagadnienia gospodarki 
energetycznej w przemyśle 
drzewnym.

Pierwszego dnia obrad zo­
stanie wygłoszonych 7 refera 
tów, ilustrujących aktualny 
stan gospodarki paliwowo- 
energetycznej w wymienio­
nym przemyśle. Dokonana zo 
stanie także wymiana poglą­
dów na temat poprawy zuży­
cia paliw i energii elektrycz­
nej. We wtorek uczestnicy 
konferencji zwiedzą tartaki 
w Krotoszynie i Jarocinie, 
gdzie zapoznają się ze stanem 
urządzeń energetycznych, (c)

Tradycyjnym już zwy 
czajem, z okazji zbli 

żającego się Międzynaro­
dowego Dnia Dziecka, w 

salonie Poznańskiego To­
warzystwa Fotograficz­
nego otwarto wystawę 
poświęconą w całości 
dziecku. Na wstępie trze­
ba stwierdzić, że obecny 
pokaz, obejmujący 40 fo­
togramów 12 autorów, 
znacznie przewyższa 
swym poziomem podobną 
ekspozycję w ub. roku.

Dziecko stanowi obiekt 
fotografowania niemal 
wszystkich fotoamatorów. 
W większości jednak 
przypadków/ jest to tylko 
„pstrykanie”, połączone 
z marnowaniem materia­
łu fotograficznego, ro­
bienie zdjęć — bez wzglę 
du na ich poziom)— do 
rodzinnego albumu. Nie 
każdy też potrafi właści­
wie podejść do tego tru­
dnego tematu. Ruchli­
wość dziecka, jego zain­
teresowanie obiektywem, 
bardzo często ujawniają­
ce się w świadomym po­
zowaniu — oto elementy, 
które stają się przyczyną

o Podolany i Psarskie
\ f ieszkańcy osiedli peryferyjnych mają jeszcze wiel 

powodów do narzekań. Niezadowolenie ich naicr 6 
ściej wywołuje brak najbardziej podstawowych usług 
tego też dobrze się stało, że Prezydium DRN Jeżyce ot 
czylo peryferia (m. in. Podolany i Psarskie) szczególną oni' 
ką. Częste spotkania z komitetami blokowymi oraz mieś?6 
kańcami pozwalają na systematyczne poprawianie wariuj 
ków bytowych tamtejszej ludności.

Czyni się także starania 
modernizację oświetlenia na 
ul. Zakopiańskiej.

Dzięki staraniom Prezy­
dium DRN Jeżyce, na Podola 
nach wiele już zmieniło się 
na lepsze. W najbliższym cza 
sie otwarta tam zostanie przy 
chodnia z poradniami: ogól­
ną, dla dzieci zdrowych i 
chorych, dentystyczną oraz, 
gabinet zabiegowy. W czynie 
społecznym przystąpiono zaś 
do opracowania dokumentacji 
na pawilon handlowy. W przy 
szłym roku rozpocznie się je­
go budowa. Również w naj­
bliższym czasie czynna tu 
będzie kabina telefoniczna.

Od niedzieli 
zmiany na PKP

W nocy z soboty na niedzie 
lę (25 na 26 bm.), o godz 1 
wchodzi w życie czas letni. 
Wskazówki zegarów należy 
przesunąć o godzinę naprzód, 
Równocześnie na terenie ca­
łego kraju PKP wprowadzą 
nowy letni rozkład jazdy po­
ciągów.

Nowy rozkład jazdy „Lato 
1963” wprowadza pewne zmia 
ny. I tak m. in. pociąg expre- 
ssowy „Wielkopolanin”, kur­
sować będzie z Poz.nania do 
Krakowa, a nie — jak poprze 
dnio — do Katowic. Poza tym 
wszystkie pociągi expressowe 
posiadać będą I i II klasę.

W związku ze zmianą czasu 
niektóre pociągi pasażerskie 
w noc przejściową będą kur­
sowały na innych trasach. 
Szczegółowe wykazy zmian 
wywieszone są przy kasach 
biletowych i w poczekalniach.

(s)

|N~ O T A T N I K| 
WTOLNYl

„W TANECZNYM RYTMIE” 

to tytuł imprezy, jaką w niedzie 
lę, 26 bm., o godz. 11.30, urządza 
w Pałacu Kultury Wojewódzka 
Scena Amatora. W programie wy­
stępy zespołów tanecznych woj. 
poznańskiego.

SPOTKANIE

z ppłk. mgr. Wojnarowskim i por. 
Szmeterlingiem, b. uczestnikami 
walk pod Lenino, odbędzie się, z 
inicjatywy TPPR, w poniedziałek, 
27 bm. o godz. 18 w kawiarni Klu 
bu TPPR, ul. Fr. Ratajczaka 37. 
Spotkanie odbędzie się z okazji 
XX-lecia Ludowego Wojska Pols­
kiego.

PRZEGLĄD 
amatorskich zespołów szkolnych 
zapowiada na 27 i 28 bm. (ponie­
działek i wtorek) Prezydium DRN 
Nowe Miasto. Impreza rozpocznie 
się 27 bm. o godz. 15.30, a podsu- 
mewanie i rozdanie nagród — w 
środę, 29 bm., o godz. 17, Miejsce 
pokazów — szkoła przy ul. Obo- 
tryckiej. (c)

SPOTKANIE DZIAŁACZY 
KULTURALNO - OŚWIATOWYCH 

odbędzie się dziś o godz. 18 w Klu 
bie H. Cegielski. Organizatorem 
spotkania jest Prezydium Zarzą­
du Okręgowego Związku Zawodc 
wego Metalowców, (na)

Wystawa z uśmiechem

dziecko strzeżeń

na ogół fotografii banal­
nych i szablonowych.

Autorzy spod znaku 
RTF zrezygnowali tym 
razem z portretowania 
dzieci. Przdszli w plener 
i to w dosłpwnim znaczę 
niu. Pokazali oni
w ruchu, przy zabawie, 
dziecko uśmiechnięte, ra­
dosne, zadowolone.

Tematyka obecnej 'wy­
stawy jest tak szeroka i 
bogata, że nie sposób na 
tym miejscu pisać o wszy 
stkich pracach. Przede 
wszystkim rzuca się jed­
nak w oczy poprawne 
wykonanie zdjęć pod 
względem technicznym. 
Jedyne zarzuty wysuwam 
pod adresem prac A. 
Grzybkowskiego — „Wi­
downia” i „Labirynt”. 
Pierwsza razi szarością, 
druga — niezbyt dokład­
nym zarysowaniem gór­
nej partii.

Do rzędu lepszych za­
liczyć muszę fotogram 
tego samego autora 
„Spojrzenie”. Jest w tym 
zdjęciu naturalna poza i 
odpowiednia koncentra­
cja kadru. Nie budzi za- 

samo opracowa­
nie. Szkoda również, że 
zdjęciu A. Jakubowicza 
nadano tytuł „Demon 
szybkości”. Brak tu bo­
wiem zupełnie ruchu. 
Mimo bardzo wymowne­
go ujęcia nóg saneczka­
rza, fotogram jest statycz 
ny-.

Za niewątpliwie najdo­
skonalsze zdjęcia uzna­
łem A. Kaźmierczaka — 
„Berek” i R. Zielazka — 
„Remonty”. Pierwsze — 
pełne dynamizmu ruchu 
gonitwy na boisku szkol­
nym, drugie — dobre za­
równo dzięki trafnemu 
ujęciu dwóch postaci 
chłopców jak i łagodne-

Na niedawnym spotkaniu z 
władzami dzielnicy mieszkań 
cy wysunęli jeszcze kilka U- 
wag pod adresem Poczty. pja 
cówka na Podolanach czynno 
jest tylko do godz. 15. pra^ 
tycznie — pracujący nie mogą 
z niej korzystać. Mieszkańcy 
skarżyli się ponadto na nie­
regularne dostarczanie prze­
syłek.

Obecnie mieszkańcy Podo- 
lan przystąpili w czynie spo­
łecznym do uporządkowania 
terenu, na którym ma pow­
stać płac zabaw oraz boisko 
sportowe. Jak dotychczas je­
dnak przy zagospodarowywa­
niu terenu pracuje tylko nie­
liczna garstka ludzi z przewo 
dniczącym Komitetu Blokowe 
go nr 33, Fr. Pietrzakiem na 
czele. Przy pracach brak cał­
kowicie młodzieży.

TTodobne spotkanie gospo-
L darzy dzielnicy odbyło 

się w tych dniach z mieszkań 
cami Psarskiego. Nanimwysu 
nięto m. in. projekt, by zmie­
nić w przychodni godziny 
przyjęć lekarza. Obecnie przyj 
muje on wyłącznie przed po­
łudniem. Osoby pracujące nie 
mogą zatem korzystać z opie 
ki lekarskiej. Zwrócono się 
także z prośbą o to. by lekarz 
dentysta przyjmował nie tyl­
ko dorosłych, ale i dzieci.

Na zebraniu zawiadomiono 
mieszkańców, że w najbliż­
szym czasie na Psarskiem o- 
twarty zostanie punkt aptecz 
ny.

W zeszłym roku mieszkań­
cy’- Psarskiego pod egidą KB 
nr 31, wykonali w czynie spo 
łecznym plac zabaw. Patronat 
nad nim objęło Przeds. Insta 
lacyjnc Budownictwa Tere­
nowego, które w tym roku 
wyremontowało istniejące ,u- 
rządzenia. Wkrótce ludność 
tego osiedla przystąpi do u- 
kładania płytek chodniko­
wych na ul. Słodyńskiej, a w 
przyszłym roku, po otrzyma­
niu z Prezydium DRN Jeży­
ce. baraku powstanie na Psar 
skiem świetlica.

Po zebraniach na obu osie 
dlach wyświetlono filmy. Ten 
fakt mieszkańcy przyjęli z 
zadowoleniem. Oświadczano 
m. in. że mieszkańcy gotowi 
są pokrywać części kosztom, 
byle tylko kino częściej do 
nich przyjeżdżało, (an)

INFORMUJEMY
Filia 5 Miejskiej Biblioteki Pu6’1 

cznej im. E. Raczyńskiego’ n • 
Dzierżyńskiego 94 zaprasza dz51“ 
o godz. 13 na spotkanie z mgr 
Pajową z Wydziału Kultury 
Narodowej m. Poznania, która P 
dzieli się ze słuchaczami wrażeń 
mi z podrćży z Chórem Filharmo­
nii Poznańskiej po USA.

i ostatniego etapu XVI Wyścigu 
Pokoju; 17.35 — Widowisko dla 
dzieci starszych: „Gorycz sła­
wy”; 18.40 — Film produkcji pol­
skiej „Równy chłopak”; 19.10 — 
„Wieczorne rozmowy”; 19.30 — 
Dziennik; 20 — „Dobranoc”; 20.05 
— Progr. z cyklu: „Portrety” — 
Wsiewo>od Pudowkin;, 20.40 —•
Film fab. prod. radŁ „Cztery 
serca”, od lat 14: 22.25 — Oficjal­
ne wyniki XVI Wyścigu Pokoju; 
22.30 Program rozr. „Miks”.

NIEDZIELA
POZNAN I PROGR. OGÓLNOP. 

9.30 — TV kurs rolniczy: „Wy­
chów cieląt”; 10.05 — Przerwa; 
11.55 — Program dnia; 12 — Kon­
cert Chopinowski (transmisja z 
Żelazowej Woli); 13 — Sprawozda 
nie sportowe; 14 Telekonkurs 
dla dzieci młodszych z okazji 
Dnia Matki „Dla ciebie, mamo”; 
14.55 — Wyniki losowania „Ko­
ziołków”; 15 — Niedzielna Biesia­
da; 15.50 — Program dla dzieci 
„Śmiejmy się z siebie”; 16.30 — 
Progróm z cyklu: „Jak patrzeć 
na film”; 17 — Recital aktorski 
Władysława Hańczy; 17.45 —

INFORMUJEMY, 
że w związku z prowadzą 
nymi pracami eksploatao 
nymi w dniu 26 maja 1» 
w godz. 7—15 nastąpi

WYŁĄCZENIE P R A D ® 
w miejscowościach: Łubom 
Kotowo, Lasek Dolny, Łase* 
Górny, Czapury, Wiry i

mu potraktowaniu 0 
cji obrazu. Miło nam 
notować, że na wjs 
znalazło się 5 f° °cło­
mów foloieportera ' 
su” — K. Przychodził > • 
Prezentuje on bardzo 
brych „Fachowców’ 
niemniej udane: „ , ń
czona”, „Dzien " erzy 
to samo , „o-0” . „
sztuki” i „Nauka jaz 
Wszystkie te obr^. 0. 
widaczniają dosko11/ 
panowanie techm i1 _1 
konania, znajomość wste foto'kich zasad dobrego - 
grafowania, biot 8 |e_
uwagę potraktowani - 
matów i zachowanie oo 
wiązujących konwenc)

Podobać mogą 
nądto prace, j Ra. 
nika <->Zad21maKacprźaM 
ruzela”), w . i^oiej )> 
(„Jutro będzie leP1 J 
r. Zielaska („Mo|f ra« 
my” i „Hulajnoga >o._ 
G. Plewińskiego G- 
tek„). Pełne wy^ 
jest także zdję« 
Plucińskiej — Prz\nzt)a- 
kance - niestety, P°z 
wionę tytułu.

EUGENIUSZ COFTA


